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Domagają się 
handlowej

z ZSRR
PARYŻ (PAP). Według donie­

sień z Paryiia, francuskie kola gos­
podarcze gwałtownie domagają się 
wznowienia szerokiej wymiany han­
dlowej ze Zwiętzkiem Radzieckim 
„dla wyrównania gospodarczej rów­
nowagi Francji, zachwianej planem 
Marshalla".

I error w sektorze 
amen hańskim

BERLIN (PAP). Dziennik „Taegli- 
che Rundschau podaje, że w amery­
kańskiej strefie Berlina formują się 
faszystowskie oddziały oraz roz­
powszechnia się ulotki wzywające 
do terroru przeciw przywódcom 
SED. W r t'nych częściach strefy o- 
kupacyjnej amerykańskiej — poda­
je dziennik — grupy faszystowskie 
rekrutujące się z b. „Hitlerjugend" 
i „SS"1 dokonuję napadów na prze­
chodniów, urządzają włamania, zaj­
mują się spekulacją. Dziennik pod­
kreśla, że władze amerykańskie wy­
korzystuj ą<c ciężką sytuację mate­
rialną studentów niemieckich, wcią­
gają ich do działalności szpiegow­
skiej.

Ogólnokrajowa narada
ahHwu PPR

WARSZAWA (PAP). W Warszawie 
odbyła się krajowa narada aktywu 
partyjnego PPR, poświęcona wynikom 
ostatniego plenum Komitetu Central­
nego. W naradzie brało udział ok. 500 
aktywistów partyjnych. Wyczerpują* ‘ 
cy referat o uchwałach ostatniego 
plenum KC PPR wygłosił sekretarz 
KC — Zambrowski. Na zakończenie 
obrad uchwalona została jednogłośnie 
rezolucja w której zebrani solidaryzu­
ją, się całkowicie z uchwałą Biura In­
formacyjnego i potępiają, fałszywą; 
i szkodliwą; antymarksistowską i anty- 
robotniczę politykę kierownictwa KPJ. 
oraz podkreślają^ iż wskazania KC 
PPR są szczególnie ważne w przede 
dniu zjednoczenia PPR i PPS.

Douglas 
odmawia

NOWY JORK (PR). Na konwencji 
partii demokratycznej w Filadelfii to­
czą się w dalszym ciągu obrady. 
Wśród uczestników konwencji panuje 
przygnębienie, gdyż przeważa przeko­
nanie, że w wyborach na prezydenta 
zwycięży kandydat partii republikań­
skiej, Dewey. W poniedziałek sędzia 
Sądu Najwyszego Douglas odmówił 
swej zgody na wysunięcie jego kan. 
dydatury na wiceprezydenta z ramie­
nia partii demokratycznej.

Anhamen kańska 

demonstracja 
w MEKSYKU

MEXICO CITY (PAP). Stolica 
Meksyku była widownią gwałtownych 
demonstracji przed gmachem ambasa 
dy amerykańskiej, który został obrzu­
cony kamieniami.

GRUNWALD

Demokraci obradują nad programem wyborczym

Fiasko frondy 
antytrumanowskiej
Sprawa dyskryminacji rasowej pod znakiem zapytania

FILADELFIA (PAP). Wobec faktu, iż. kandydatura Peppera jest 
raczej gestem symbolicznym i pewnego zwycięstwa Trumana odbywa 
się masowy „powrót do Kanossy1', tych wszystkich, którzy prowadzili 
akcję przeciw obecnemu prezydentowi USA. Wiślród nich znajduje się
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równjez syn Rooseyelta — James 
Roosevelt oraz burmistrz Nowego 
Jorku O'Dwyer. Epilogiem nieuda­
nej frondy antytrumanowskiej bę­
dzie walka o platformę wyborczą o- 
pierajics się przede wszystkim na 
programie praw cywilnych, które 
miały Trumanowi zyskać popular-

Rozdzwi Qici
a nglo-amerv kańskie

W londyńskich kołach dziennikar-

nośłć wiśiród liberalnych demokratów 
i ludnoci murzyńskiej. Liberalniej- 
sze elementy domagają się obecnie 
od Trumana umieszczenia w progra­
mie wyborczym obietnic: federal­
nej ustawy anty lynch owej oraz in­
nych ulg dla Murzynów, co mogło­
by ich skłonić do głosowania na 
kandydata demokratów.

Przeciwko temu programowi ostro 
wystąpili demokraci południa, któ­
rzy zagrozili opuszczeniem Filadel­
fii i zorganizowaniem oddzielnej 
konwencji. Ale oczywista, z powodu 
kwestii murzyńskiej' nie mogło dojść 
do rozłamu. Została szybko znale­
ziona kompromisowa formuła, któ­
ra zadowoliła delegatów południa. 
Formuła ta pozostawiając kwestię ' 
dyskryminacji rasowej otwarta, re- 
zygnuje z wszelkich praw dla Mu- I 
rzynów. Miała ona zapobiec roz- , 
łamowi i to zadanie spełniła.

„Mobilizacja** 
pracowników lotnisk 

we Francji
PARYŻ (PAP). Rząd francuski 

ogłosił wczoraj rano dekret o „mo­
bilizacji" wszystkich pracowników 
lotnisk francuskich, którzy w licz­
bie około 1500 osób przystąpili do 
strajku urzędników ministerstw* 
finansów i innych ministerstw.

Dekret o „mobilizacji1 oznacza, że 
za odmowę pracy grozi urzędnikom 
odpowiedzialność sądowa i że podle­
gają oni władzom wojskowym.

Anglicy tworzą 
„Deułschland-Schutz“

BERLIN (ZAP). Dziennik „Natio­
nal Zeitung" informuje o utworze- 
w Berlinie pod protektoratem władz 
brytyjskich „Straży Niemiec1* 
(Deutschland-Schutz) na wzór for­
macji z 1919 r. Do kadr tych jed­
nostek zapisują się przeważnie byli 
żołnierze armii hitlerowskiej.

Bunt na statku 
amerykańskim

LONDYN (PAP). Odebrano SOS 
z amerykańskiego parowca „William 
Carson" o pojemności 7 tysięcy ton 
donoszące o zbuntowaniu się za­
łogi. W chwili nadawania SOS sta­
tek znajdował się na wysokości wy­
brzeży Portugalii w drodze z Genui 
do Stanów Zjednoczonych.

Rozwiązanie 
jugosłowiańskiej 
partii socjalistycznej

BELGRAD (obsł. wł.). Jugosło­
wiańska partia socjalistyczna zo­
stała rozwiązana. Partia ta była — 
jak zakomunikowano — tak słaba, 
że nie była w stanie zmobilizować 
kongresu partyjnego.

Sukcesy
powstańców greckich

WARSZAWA (PR). Z kwatery 
głównej głównodowodzącego wojsk 
powstańczych w Grecji donoszą o po­
ważnych sukcesach powstańców. Od* 
działy powstańcze zajęły miasto Pili— 
piadi w Epirze. Poza tym został roz­
bity konwiój wojsk rządowych liczący 
38 dział, oraz wysadzono w powietrze 
1 pociąg i 2 mosty.

Dzieci polskie z Westfalii
Interesy bryłyjsloe i amerykańskie 

ścierają się
w Unii Południowo-Afrykańskiej

PARYŻ (PAP). Tygodnik „Action" 
wskazuje na penetracje kapitału ame­
rykańskiego do Unii Południowo 
Afrykańskiej i stwierdza, że interesy 
kapitalistów brytyjskich i amerykań­
skich ścierają, się w tym kraju.

Banki i monopole amerykańskie 
zbogacily się na wojnie i inwestując 
w Afryce południowej spodziewają się 
olbrzymich zysków. Jednakże kapita­
liści brytyjscy walczę zażarcie o u* 
trzyman e swych pozycji w dominium 

południowo _ afrykańskim. Nie cho­
dzi tylko o to, że inwestycje w po­
łudniowej Afryce są, bardzo korzystne. 
Kapitały brytyjskie uciekają, z Anglii, 
gdyiż właściciele ich liczą na przy* 
chylne ustosunkowanie się nowego 
reakcyjnego rządu dr Malana.

Zdaniem tygodnika południowa 
Afryka stanie się terenem na którym 
dojdzie do poważnego konfliktu po­
między interesami monopoli amery­
kańskich i kapitalistów brytyjskich. 

skich mówi się o rozdżwiękach, ja­
kie miały zaistnieć między St. Zje­
dnoczonymi, a Anglią w rozwiązy­
waniu problemu palestyńskiego.

Rozjemca z ramienia ONZ — Ber­
nadotte złożył Radzie Bezpieczeń­
stwa sprawozdanie o sytuacji w Pa­
lestynie.

Nowy dodatek tygodniowy IKP 

„RZEMlESLNiK POLSKI" 
ukaże się w piątek, na co zwra­
camy uwagę rzemieślnikom i za­
interesowanym sprawami rze­
mieślniczymi.

przybyły do Poznania
POZNAŃ (S). We wtorek w godzi* 

nach popołudniowych przybywa do 
Poznania grupa dzieci polskich z We­
stfalii, a mianowicie z Herne i Herne- 
Solingen. Dzieci te przybyły stara­
niem PZZ, by spędzić 6 tygodni w 
Polsce. Ogółem zjechało do Szczeci* 
na, gdzie był właściwy punkt zbior- 
ny, 400 osób. Powitał je tam delegat 
Min. Oświaty — mgr. Panek. W 
Szczecinie podzielono dzieci na grupy, 
przydzielając im kierowników z po­
szczególnych okręgów szkolnych. Kie­
rownikiem całości jest inspektor 
szkolny z Westfalii p. Grajewski.

Do Poznania przybyło 110 dzieci, 

które zostały rozdzielone na Gostyń 
Leszno i Czerwińsk. Po drodze część 
dzieci skierowano do Czarnkowa, 
Żnina, Chodzieży i Szamotuł. W Po­
znaniu dzieci ’powita! kurator okręgu 
poznańskiego p. Biedowicz oraz na­
czelnik Rutkowski. Z dworca udały 
się dzieci do Belwederu, gdzie podję­
te zostały obiadem, a następnie skie­
rowano j'e do Gospody Polskiej na za* 
służony spoczynek, gdyż są, one już 
4 dni w podnóży.

W środę udadzą się dzieci do wy_ 
znaczonych miejscowości. W czasie 
pobytu w Polsce dzieci zwiedzą ko­
lejno Kraków, Wieliczkę i Zakopana
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[NA WIDOWNI
POLITYCZNEJ

Opinia światowa jest na ogół 
uiało informowana o tendencjach 
autonomicznych i ruchach wol­
nościowych ludności Gibraltaru, 
Malty i Cypru. Prasa brytyjska 
zachowuje na ten temat dyskret­
ne milczenie.

W Gibraltarze, miejscowa 18 ty­
sięczna ludność, domaga się samo­
dzielności i odrzuca zdecydowanie 
angielski projekt powołania Rady 
Ustawodawczej, w której liczba 
mianowanych przez gubernatora 
brytyskiego przedstawicieli by­
łaby większa niż liczba wybra­
nych przez ludność. Delegaci Gi­
braltaru zażądali ostatnio, aby 
2000 ewakuowanych podczas woj­
ny mieszkańców „Skały" zostało 
niezwłocznie repatriowanych, cze­
mu Brytyjczycy jednak opierają 
się rzekomo z powodu braku 
mieszkań, a w rzeczywistości z po­
wodu stwierdzonych przez nich 
wśród ewakuowanych — „nie­
odpowiedzialnych elementów poli­
tycznych".

Na Malcie, której b-dność (270 
tys.) odznaczona zor * -a za dzia­
łalność wykazaną podczas bom­
bardowań lotnictwa osi Krzyżem 
Jerzego, nie jest już dziś popularne 
reklamowanie się proangielskoś- 
eią. Mieszkańcom nie wystarcza 
forma samorządu pod koroną i 
kontrolą brytyjską, statut nieza­
leżnego Dominium stał się żąda­
niem minimalnym wyspy i podsta­
wą do dalszej dyskusji z Anglika­
mi. Postępowi działcze Malty 
wskazują na fakt, że dla Wielkiej 
Brytanii Malta ma jedynie zna­
czenie dogodnego lotniskowca.

Na Cyprze mają Anglicy kłopo­
ty z Grekami dążącymi już od 
dawna do unii z Grecją, chociaż 
nigdy nie byli pod rządami grec­
kimi. Panowanie Brytyjczyków, 

obrzydło już mocno mieszkań­
com Cypru. Obecnie najpo­

pularniejszą partią polityczną jest 
AKEL, odpowiednik greckiej EAM 
Cztery największe miasta wyspy 
mają burmistrzów komunistów i 
socjalistów.

Dla Wielkiej Brytanii Cypr i 
Malta są zbyt ważnymi bazami 
lotniczymi, a Gibraltar zbyt cen­
ną twierdzą morską, aby miała się 
ona bez walki zgodzić na dążenie 
do samodzielności mieszkańców 
tych posiadłości. Sytuacja pozo­
stałe nadal napięta i niektórzy 
obserwatorzy przewidują, że ru­
chy wyzwoleńcze w Gibraltarze, 
na Malcie i Cyprze, mogą przy­
brać formy otwartego buntu.

Ósmy dzień procesu 12 pracowników PKP w Bydgoszczy

Zamknięcie
postępowania dowodowego

—J ZE ŚWIATA |
KATOLICKIEGO
Ryły premier chiński Lou Tseng 

Tsiang — jak prostują dzienniki, 
podaną mylnie wiadomość, nie został 
teraz dopiero wyświęcony na księdza.

Orzeczenia biegłych — Wyrok zapadnie w sobotę •nie, jako pierwszy Chińczyk, został
BYDGOSZCZ (sz). Na wczoraj- dził dalej nieprawdziwość raportów stawie ścisłych badań stwierdzili:•benedyktyńskim opatem w Chinach.

szeg rozprawie przeciwko 12 pracow­
nikom PKP z Torunia zeznawał na­
stępca osk. Konarzewskiego naczel­
nik oddzjnechenicznego PKP w To­
runiu — świadek Włodzimierz Du- 
necki. Stan parowozowni w chwili 
objęcia przez niego funkcji był fa­
talny. W warsztatach panowało 
wielkie rozluźnienie stosunków 
służbowych, a praca była rozdzielo­
na nieplanowo. Świadek stwier-

przesyłanych do Dyrekcji PKP w 
Gdaińdka na podstawie odpisów, 
które znalazł w biurku Konarzew­
skiego.

Po przesłuchaniu dalszych świad­
ków, którzy do sprawy nic nowego 
nie wnieśli, w godzinach popołud­
niowych szczegółowe zeznania skła­
dali biegli z Min. Komunikacji. Roz­
patrzyli oni wszystkie zarzuty za­
warte w akcie oskarżenia i na pod-

Z KRAJU00 KWrx

wadliwe wykonywanie napraw śred­
nich i bieżących parowozów, wadli­
we płukanie parowozu, niewłaści­
wy sposćib wyciąganie rur płomien­
nych, fałszywe sporządzanie rapor- 
tow o stanie parowozów, wysokie 
przepały węgla na parowozach itp.
Odnośnie braków materiałów po­
trzebnych w niektórych naprawach, 
biegli stwierdzili z całą stanowczoś- 

I clą, że miały one minimalny wpływ 
na należyte przeprowadzenie napra-

Katolicka Prasowa Agencja Misyj­
na „Fides“ donosi, że król wy­

spy Walis, należącej do Oceanii, Po­
lemats, który przed niedawnym cza­
sem objął tron, poświęcił obecnie 
swój kraj Chrystusowi. Ceremonii 
poświęcenia dokonał wikariusz apo­
stolski wysp Walis i Futuna msgre 
Ponset. Wszyscy mieszkańcy wyspy 
są katolikami. Wyspa posiada już 
14 władców chrześcijańskich.

Młodzież katolicka 
w sprawie listu Papieża

POZNAŃ (S). Zarząd Katolickiego 
Stowarzyszenia Młodzieży Męskiej 
i Żeńskiej archidiecezji poznańskiej 
uchwalił na swym ostatnim zebraniu 
rezolucję w sprawie listu papieskiego 
do biskupów niemieckich. W rezo* 
lucji tej, w której młodzież, zrzeszona 
w tych organizacjach, dała wyraz 
swemu przywiązaniu do Ziem Odzys» 
kanych, czytamy co następuje:

„Ziemie Odzyskane, pogranicze na 
Odrze, Nysie i Bałtyku, jako integral’ 
na część Rzeczypospolitej Polskiej, 
wyzwolone w ostatniej wojnie mo’ 
rzem serdecznej krwi polskiej i zwią* 
zane z Macierzą historycznie, narodo’ 
wo i gospodarczo — są ziemiami od’ 
wiecznie polskimi. Po wielkiej krzyw’ 
dzie i nieustannej agresji ze strony 
Niemiec, stało się wreszcie zadość 
sprawiedliwości dziejowej. Z wiel’ 
ką radością przyjęliśmy orędzie ks. 
kardynała Hlonda, Prymasa Polski, do 
ludności Ziem Zachodnich, stwierdza’ 
jące bezsprzeczne prawo Polski do 
Ziem Odzyskanych i pozytywny do 
nich stosunek hierarchii Kościoła Ka* 
tolickiego. Młodzież, zorganizowana 
w czasie walk wrześniowych, jak rów= 
nież w akcji podziemnej w czasie oku’ 
pacji oraz na wszystkich prawie fron= 
tach świata w walce z hitleryzmem, 
dała dowody swego serdecznego umi’ 
łowania Ojczyzny. Dziś, w okresie 
odbudowy Polski, ta sama młodzież 
spełnia swój obowiązek obywatelski 
przez intensywną pracę ideowo’orga'

nizacyjną w myśl tegorocznego hasła 
KSMM: „Odrodzenie moralne młos 
dzieży — naszym udziałem w dziele 
odbudowy Polski" — przygotowuje 
Państwu Polskiemu zastępy moralnie 
zdrowych oraz wartościowych obywa’ 
teh. W sprawie listu Ojca św. wyra* 
żamy przekonanie, że powinna ona 
być załatwiona między Stolicą Apo* 
stolską a Rządem RP. Młodzież nasza 
pomna swych synowskich obowiąz* 
ków wobec Ojczyzny, w razie żaku* 
sów na całość granic polskich, a szcze* 
golnie odzyskanych po tylu wiekach 
Ziem Zachodnich, zawsze stanie w ich 
obronie."

Kempówna ustanawia 
2 rekordy 
szybowcowe

WARSZAWA (PAP). Na szybowi 
sku w Żarze znana pilotka Irena Kem* 
pdwna ustanowiła ostatnio 2 rekordy 
Polski w locie z pasażerem na szy­
bowcu ,,2)óraw‘.. Kempówna przeby­
wała w powietrzu 10 godzin 31 minut, 
co jest rekordem Polski w kategorii 
II (szybowce dwumiejscowe).

Osiągnięta wysokość — 1.200 m 
jest także nowym rekordem. Gdyby 
nie konieczność lądowania, wskutek 
zapadających ciemności czas lotu był­
by jeszcze dłuższy.

wy, albowiem z jednej strony usta­
lone uchybienia były wynikiem wa­
dliwego wykonania naprawy 
względnie jej zaniechania, a z dru­
giej strony niektóre materiały znaj­
dowały się w magazynach zasobów 
i nie były wykorzystywane.

Reasumując swoje orzeczenie bie­
gli stwierdzili, ze 1. osk. Konarzew­
ski i Kosioł ponoszą winę za prze­
kroczenie statutu organizacyjnego 
oddziałów Kolei Państwowych oraz 
za przekroczenie statutu organiza­
cyjnego parowozowni głównych Ko­
lei Państwowych; 2. zawiadowca pa­
rowozowni Tonlń-Mokre — Sochoó 
ponosi winę za przekroczenie statu­
tu organizacyjnego parowozowni 
głównych Kolei Państwowych. Od­
powiedzialność z tego samego tytu­
łu ponoszą osk. Lipiński i Stankie­
wicz. Odnośnie wyżej wymienio­
nych oraz wszystkich pozostałych o- 
skarfonych, komisja biegłych 
■twierdziła, że mogli oni sobie zda­
wać sprawę ze szkodliwości swego 
działania.

nerykańskie organizacje katolic­
kie zajmujące się sprawami ży­

cia rodziennego — przyzna‘y p. Sor- 
ledy z Filadelfii tytuł „Katolicka 
Matka 1948“ na rok bieżący. W cza­
sie 35-letniego swego współżycia mał­
żonkowie Sorlej wychowali 14 dzieci, 
z których 8 wstąpiło do klasztoru. 
Oto opinia o nich, wydana przez du­
szpasterza ich parafii: cała rodzina 
była codziennie obecna na Mszy św. 
i codziennie przystępowa a wspólnie 
do Komunii św.

Ulj Muzuem Sztuki w Lucernie od- 
’ ’ bywa się wystawa malarza wło­

skiego z XV wieku, Vittorio CrivellL 
Wśród licznych obrazów wybija się 
na czoło przepiękna Madonna z Dzie­
ciątkiem Jezus. Obrazy te wypoży­
czono z Wiednia. Wystawa wzbudziła 
zainteresowanie szwajcarskiej prasy 
katolickiej, zamieszczającej reproduk­
cje obrazów religijnych Crivelliego 
oraz ciekawe artykuły na temat ma­
larstwa religijnego średniowiecza.

Na tym zakończone zostało postę­
powanie dowodowe. Dzisiaj, w śro­
dę- o gdz. 15 — nastąpi wznowie­
nie rozprawy przy czym głos zabio- 
rą oskarżyciele, obrońcy i w ostat­
nim słowie również osk an'em. i. Wy­
rok spodziewany jest w sobotę.

Wkrótce na tamach „IKP“
’ powieść rysunkowa p. t.

I „Świat przygód"
głośnego karykaturzysty

KAZIMIERZA GRUSA

Uwaga Prenumeratorzy!
Prosimy pamiętać, że listono­

sze i urzędy pocztowe przyjmują 
prenumeratę miesięczną na sierpień

tylko do 20 lipca
Opłata za prenumeratę IKP

wynosi 120 zł.
Przy zamawianiu prenumeraty 

przez listonoszy i urzędy unika 
się dodatkowej opłaty za prze­
słanie należności.

— O tak, wiele się zmieniło i zmienia. Czasy, kiedy 
nasi książęta tracili pieniądze bezmyślnie, minęły bez- ! 
powrotnie. Dzisiaj stosunki tutaj zmieniają się z dnia na 
dzień. Książęta rządzą na wzór zachodnich monarchów. 
Przeważnie wiodą żywot zwykłych Europejczyków, 
a przepych ich bogactw uwydatnia się tylko podczas uro­
czystości religijnych i państwowych. Idee europejskie 
przenikają do nas coraz silniej i gwałtowniej. Książęta 
wydają teraz olbrzymie sumy na fundowanie szkół, uni­
wersytetów, szpitali i parków publicznych. Wydają wiele, 
wiele milionów funtów szterlingów na poprawę doli swych 
poddanych, na naukę i higienę. Los hinduskiego pariasa 
ulega stanowczej poprawie, a los kobiety hinduskiej jest 
już dziś zupełnie inny. Indie cywilizują się w rzeczywi­
stości i w tempie przyśpieszonym,

— Pozwoli Wasza Wysokość, że poruszę pewną dość 
drażliwą sprawę, a mianowicie — rządów angielskich w 
Hind ostanie. Jak one się przedstawiają z punktu widze­
nia Waszej Wysokości?

— Anglicy zrobili bardzo wiele dla poprawy stosun­
ków i gospodarki narodowej Indyj — odrzekł spokojnie 
i poważnie radża. — A wszystkie te zarzuty, krytyki 
i wymysły, jakie zdarzają się w pewnej części prasy za­
chodniej, świadczą tylko o źle ukrywanej zazdrości na­
rodu głodnego do narodu sytego. Nie sądzę, aby Niemcy, 
gdyby im się kiedykolwiek udało zagarnąć Indie, mogli 
dla nich zrobić coś więcej. Niewątpliwie wyszłoby to sa­
mym Niemcom na korzyść, bo rozszerzyliby swój „Lebens- 
raurn”, ale czy przyniosłoby to jakąkolwiek korzyść 
Indi m to jeszcze pytanie.

— A kwestia niepodległości Hindostanu?

Radża uśmiechnął się w zadumie i powstał.
— Mój przyjacielu — rzekł z tym samym łagodnym 

uśmiechem — jestem pułkownikiem gwardii Jego Kró­
lewskiej Mości.

Barłamp skłonił się uprzejmie, zrozumiawszy ai nazbyt 
dobrze to powiedzenie.

— Jeżeli ma pan ochotę, proszę sobie pospacerować 
wszędzie tam, gdzie się panu żywnie podoba — -powie­
dział jeszcze książę — a ja tymczasem pójdę do swoich 
spraw rządzenia, które na mnie czekają.

— Gdybym mógł być księciu w czymkolwiek pomocny, 
proszę rozporządzać całkowicie moją osobą.

— Tymczasem dziękuję za chęci. Ale po przyjeździe 
gościa, który się zapowiada, będę istotnie pana potrze­
bował.

— Czy Wasza Wysokość otrzymał już oficjalne zawia­
domienie o wizycie?

— Zawiadomienie? Nie, to mój majordomus powiedział 
mi o tym.

Łuki brwi Barłamipa podniosły się w zdziwieniu, a ksią­
żę się znowu uśmiechnął.

— Widzę, że jest pan zdziwiony.
— Istotnie, Wasza Wysokość, nie zrozumiałem tej od­

powiedzi.
— Czy słyszał pan coś o hinduskich yogach? Otóż nie­

którzy ludzie tutaj u nas są lepszymi odbiornikami pew­
nych. wiadomości, niż zachodni odbiornik radiowy. Po 
prostu kładą się wieczorem spać, a rano wstają z gotową 
wiadomością, którą w ciągu nocy odebrali. I rzadko, ale 
to nader rzadko zdarza się, aby wiadomość nie była cał­
kowicie ścisła, Mój majordomus właśnie posiada taką siłę 
i on to powiedział mi dzisiaj z samego rana, że radża 
z Kot Kapury wybiera się do nas w odwiedziny i nawet 
jest już w drodze. Śpieszno mu bardzo,

Barłamp był poniekąd zaskoczony tym wyjaśnieniem, 
ale nie zdziwiło go ono zbytnio, ani też nie wywołało 
w nim nawet cienia niedowierzania. Słyszał od podróżni­
ków po Afryce i nawet czytał już tutaj, w Indiach, w 
książkach podróżniczych o podobnych właściwościach na­

tury ludzkiej i nie miał powodu do niewiary. Pożegnał 
przeto radżę i wyszedł do parku potem przeszedł do za­
budowań gospodarczych, gdzie stały stajnie pełne naj­
piękniejszych okazów końskich, ciężkie wielbłądy, wy­
pasione i obrosłe tłuszczem, yaki z dalekich gór, krowy, 
stada owiec i wreszcie, w najbardziej oddalonym miejscu, 
w ogromnym parku, przypominającym całkowicie dziewi­
czą puszczę, zobaczył stadko słoni.

Podszedł do nich blisko, aby dokładnie przyjrzeć się 
tym maszynom pociągowym Hindostanu. Były to wspa­
niałe okazy kilkoletnie, wśród których kręciło się troje 
młodzieży. Widocznie nudząc się bezczynnością, słonie 
baraszkowały, staczając walki na niby. W pewnej chwili 
cztery spośród słoni, snąć najstarsze, oddzieliły się od 
gromady i wyszły na niewielką polankę i tutaj poczęły 
krążyć, przeskakując z nogi nd nogę w jakimś rodzaju 
rytmicznego tańca. Po odtańczeniu tego kawałka", dwa 
słonie splotły trąby i ropoczęły walkę. Po dłuższym wo­
dzeniu się za trąby, jeden z „zapaśników" rzucił się do 
tyłu, ciągnąc za sobą przeciwnika. Zluźniwszy uścisk, 
słonie przystąpiły do walki, aż do bardzo silnego zde­
rzenia kłów.

Stary samiec, który zwyciężył, wzniósł trąbę do góry 
i ogłosił swoje zwycięstwo triumfalnym rykiem, a następ­
nie przeszedł do pozostałych. Młody stał w zamyśleniu 
pod drzewem. Wtedy zwycięzca odwrócił się w stronę 
pokonanego „przeciwnika" i skinął uprzejmie łbem, jakby 
go zapewniał, że mimo wszystko była to tylko zabawa.

Po zapasach słonie przystąpiły w najlepszej zgodzie do 
obalania drzewa. Zwykła rozrywka.

Mahut, który z radością na opalonej twarzy pilnie Je- 
dził wszystkie fazy zabawy słoniów, śmiał się głośno 
i klaskał w dłonie, gdy młodszy słoń uzyskał przewagę 
nad przeciwnikiem.

— Czy ty jesteś dozorcą słoni, czokra? — zagadnął go 
Barłamp.

— Tak, Sahibie.
— Czy te zwierzęta zawsze tak baraszkują?
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Grunwaldu

nowy wiel- 
stał się do- 
sprawiedli-

W rocznicę
Dn. 15 lipca Naród Polski obcho­

dzi rocznicę wiekopomnej bitwy 
na polach Grunwaldu. Dziś po 
pięciu wiekach, jakże głęboki 
i aktualny sens posiada dla nas 
ta rocznica. Wszak właśnie o- 
statnia wojna stała się zwrot­
nym punktem naszych odwiecz­
nych zmagań z niebezpieczeń­
stwem niemieckim i 
ki Grunwald 1945 r. 
pełnieniem wyroku 
wości dziejowej.

Koło historii dokonało wiel­
kiego obrotu. Po tysiącletniej 
walce z naporem germańskim 
odzyskaliśmy wreszcie wydarte 
nam ziemie. Hekatomba prze­
lanej krwi nie poszła na marne 
i opromieniona blaskiem zwy­
cięstwa otwiera przed nami dro­
gę ku lepszej przyszłości.

Jednak osiągnięcie zwycięstwa 
to jeszcze nie wszystko. Boga­
ci w doświadczenie wieków, 
musimy czuwać, by owoce zwy­
cięstwa nie zostały zmarnowa­
ne. Po bitwie grunwaldzkiej nie 
potrafiliśmy wyzyskać w pełni 
korzystnej sytuacji, jaką otwo­
rzyło przed Polską złamanie po­
tęgi krzyżackiej. Miast oczyś­
cić nasze ziemie z plagi teutoń- 
skiej i stworzyć wraz z innymi 
narodami miłującymi pokój nie­
przebyty wał na zachodzie, wró­
ciliśmy znów do starych błędów. 
Dziś sytuacja uległa zmianie. 
Wspólnie z Innymi narodami 
Europy wschodniej i południo­
wo-wschodniej ze Związkiem 
Radzieckim na czele, tworzymy 
potęgę, która potrafi skutecznie 
ostudzić zaborcze zapędy ger­
mańskie. Do narodu niemieckie­
go może tylko przemawiać ar-

gument siły — więc też tylko 
siła zapobiegnie odrodzeniu się 
agresywnych Niemiec.

Niemcy zastały pokonane. 
Jednak potencjał ludnościowy 
narodu niemieckiego stanowi 
nadal siłę, z którą musimy się 
liczyć. Nie szukamy zemsty za 
potworne krzywdy, jakich do­
znaliśmy od naszego zachodnie­
go sąsiada. Nie pragniemy, by 
Niemcy były wykreślone z kar­
ty Europy. Jednak przyszłe 
państwo niemieckie musi być 
nowym, z gruntu przeobrażo­
nym krajem. Naród niemiecki 
musi się nauczyć współżyć z in­
nymi narodami. Musi zrozumieć, 
co jest złem, a co dobrem, mu­
si poznać wartość szczerej przy­
jaźni i pokojowej współpracy. 
Zadanie odbudowy psychiki na­
rodu niemieckiego nie jest łat­
we i nie łudzimy się, by mogło 
być wykonane w ciągu jednego 
pokolenia.
Z tym większym niepokojem pa­
rzymy też na próby odrodzenia 
militaryzmu niemieckiego, prze­
kreślające nasze nadzieje, iż 
niebezpieczeństwo niemieckie 
zostanie wreszcie zlikwidowane. 
Rozwijając nasz potencjał gos­
podarczy i wzmacniając potęgę 
militarną, tworzymy siłę, z któ­
rą muszą się liczyć 
którym zależy dziś 
szeniu zaborczości 
Owoców drugiego 
nie wolno nam

ci wszyscy, 
na wskrze- 
niemieckiej.
Grunwaldu 
zmarnować.

Tylko nasza czujność i zwarta 
postawa wszystkich narodów 
miłujących wolność i pokój, 
stanowią gwarancję, iż nie po­
wtórzą się już tragiczne do­
świadczenia przeszłości, (z).

W 800-ną rocznicę zniszczenia Lubeki

Jak Słowianie 
bronili

Poznań, w lipcu
Wojna domowa w Niemczech po­

wstrzymała planową akcję niszcze­
nia żywiołu słowiańskiego i pochód 
'ku Bałtykowi na przeciąg ośmiu lat 
od 1139 r. do 1147 r. Jedynie naj­
bardziej wysunięta ku zachodowi 
Wagria przeżywa najpierw napady 
Holzatów 1 odwrót Henryka Barde- 
wide połączony ze spaleniem obu 
zamków Siegesbergu i Hammerbur- 
ga. Następnie przybywa tutaj znów 
niemiecki hrabia Adolf z Holsztynu 
i przystępuje do odbudowy. W tym 
celu wzywa osadników germańskich, 
których osiedla na zachód od Sieges­
bergu, około rzeki Trawny 1 Swan- 
typola, oraz na ziemiach między 
rzekią Swalą a jeziorem Błońskim. 
Wągrom jako swoim lennikom po­
zostawił wybrzeże ze Starogrodem i 
Lutynburgiem. Nieco później zwró­
cił uwagę na wały zburzonego mia­
sta Bukowca, które zbudował ksią­
żę Kruk, i na wyspę pomiędzy 
Trawną a Bagndcą. Położenie mia­
sta i doskonały port skłoniły go do 
budowy Lubeki (1143 r.), później­
szej przewodniczki niemieckiej 
Hansy.

Te poczynania obserwowali Sło­
wianie, szczególnie Obotryci i Rono­
wie, ale nie chcieli wstrzynać zbyt 
pochopnie wojny, mimo, że ich włas- 
n ziemię zajmowali obcy przyby­
sze.

Niemcy nie ustawali w prowoka­
cjach. Na sejmie w Frankfurcie 
(1146 r.) ksi iżię saski Henryk Lew, 
magrabia Albrecht Niedźwiedź i in­
ni wypowiedzieli się przeciw wy­
prawie krzyżowej do Palestyny, a 
wzamian za to zaproponowali urzą­
dzi1!' wyprawę na pogańskich Sło­
wian nadbałtyckich. Knowania ich 
doznały nieste’y poparcia ze stro­
ny papie a Eugeniusza III, który 
jednak zastrzegł się przeciw rabun­
kowemu charakterowi akcji i zabro- 
n:’ p zyjmowan'a pieniędzy.

Na wie ć o zamiarach niemiec-

kich ksiąfcę Nikłot z Rany, władca 
Obotrytów, wysłał poselstwo do 
hrabiego Adolfa holsztyńskiego, z 
którym mimo kolonizacji germań­
skiej utrzymywał stosunki, aby przy­
pomnieć mu o pakcie przyjaźni. Hra­
bio odprawił jednak wysłanników z 
niczym i dał im do zrozumienia, że 
nie będzie przeszkadzał krzyżow­
com.

Nikłot zorientował się w położe­
niu i opracował plan obronny. Obo­
tryci mieli ufortyfikować się w 
dwuch miejscowościach, w Dębinie 
(pomiędzy jeziorem zwierzyńskim a 

(Ciąg dalszy na str. 6)

Srebrnq Strzałą99^ 
= F*O ZIEMIACH ODZYSKANYCH 

Luksusowy autobus i jego „przeżucia** na polskich szosach 
Od specjalnego wysłannika „Ilustrowanego Kuriera Polskiego"
Piękna i luksusowa jeet „Srebrna 

Strzała" i wygodnie siedzi się w jej 
miękkich, skórzanych fotelach o ru­
chowych oparciach, z głośnikami 
radiowymi.

Czytając artykuł kolegi pt. „Dla 
kogo ten luksus" nie przypuszcza­
łam, iż wkrótce sama wezmą udział 
w 12-dnlowej wycieczce 1 przejadę 
niemałą iloiłt kilometrów tym 
właśnie autokarem.

Włoski ten wóe „Fiat-Vibert!" z 
przyczepką oglądać mieliśłmy na 
Targach Poznańskich. Ponieważ 
nie zdąlżył dojechać, przywieźli go 
Włosi nieco później do Warszawy, 
na zamńwlenie CUP dla „Orbisu".

Po kupcach poznańskich, Jako 
drudzy pojechali tym autobusem 
— dziennikarze krajowi i zagranicz­
ni na zaproszenie Centralnego Za­
rządu Przemysłu Włókienniczego z 
Łodzi, celem zapoznania się z roz­
wojem przemysłu włókienniczego na 
Ziemiach Odzyskanych. Po nas po- 
jedzie nim wycieczka Min. Rolnic­
twa dla gości czechosłowackich, 
którzy zwiedzą m. in. gospodarstwa 
na Pomorzu.

Kolor „Srebrnej Strzały" jest sta- 
lowo-srebrny, wewnątrz fotele wy­
ścielane si skórką safianowa, popiela­
tą, sufit i podłoga koloru ciemno­
czerwonego. Piękne okucia metalo­
we, wszędzie guziki, guziczki, aż 
strach się dotknąć tych „kultur", bo 
nie wiadomo, do czego przeznaczo­
ne. Tu za naciśmięciem guzika coś 
opada, tam się podnosi. Jest tele­
fon, za pomocą którego można się 
porozumieć z pasa’erami z przy- 
czepki, można radio głośino nasta­
wić, śeśfli się nie chce słuchać mu­
zyki „grających foteli". A nawet 
jest water-clozet.

— Wystawcie swe twarze do szy­
by — żartuje koleżanka. — Niech 
nas znajomi zobaczą, źe takim lu­
ksusowym autokarem jedziemy!

Wszędzie, gdziełny stanęli, gro­
madziła się dookoła autokaru ga- 
wiedż. Lecz jego cerberzy: dwaj 
szoferzy i przewodnik, nie pozwa­
lają się go dotknąć, za co spotykają 
ich drwiny, by wywiesili napis, że 
„dotykanie wzfonpnione!".

No bo to z tymi wozami obchodzić 
się muszą jak z cackiem, żeby nie 
zostały broń Boże zadrapnirte i u- 
uszkodzone. Dlatego też na waliz­
ki jest specjalny schowek z zewnątrz 
autokaru.

Cótż, kiedy taki autokar nie na na­
sze szosy! Są za wąskie, tak że 
szoferzy muszą niesłychanie zręcz' 
nie lawirować, by przejechać przez 
nie z przyczepką bez zadraśnięcia 
wozów. Poza tym mamy — jak to 
zaznaczyła kolefanka — jedno Za­
kopane, ale wiele... „rozkopanych". 
Te rozkopane drogi, które powodują 
stałe objazdy — to istna plaga dla

ruchu kołowego. Pierwszego dnia 
naszej podnćlży z Łodzi do Wrocła­
wia było tyle objazdów na skutek 
zamknięcia dróg, które się napra­
wia, ii zdawało się, że z tej ślepej 
ulicy nie wyjedziemy. Przewraca 
to oczywiście cały program i wnosi
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wyśmienicie 
orzeźwia

1 oby cza- 
i zwycza- 
niestety o 
paristwo-

Anglicy to naród szczególnie 
miłujący swe stare tradycje i 
obyczaje, które w niezmienio­
nej formie przetrwały do dni 
dzisiejszych i długo zapewne je­
szcze świadczyć będą o ich prze­
szłości historycznej 
jowej. Dużo tradycji 
Jów świadczy jednak 
tym, że z rozwojem
wości i wzrostem potęgi, postęp 
społeczny nie szedł w parze, 
i dlatego wznawiane przy pew­
nych okazjach tradycje i histo­
ryczne obrazy często przedsta­
wiają się — mówiąc łagodnie — 
anachronicznie.

Anglicy są jednak również na­
rodem postępu technicznego, a 
rzekoma ich „flegma" to mniej- 
więcej to samo, co przysłowiowe 
szkockie „skąpstwo". Anglicy 
potrafią się także śpieszyć, jak 
świadczy o tym ostatnio wpro­
wadzona na kolejach brytyj­
skich nowość, polegająca na za­
instalowaniu w pociągach dale­
kobieżnych... biur z szeregiem 
maszynistek i stenotypistek, po­
zostających do usług podróżu­
jących businessmanów.

Anglik zatem odbywa podróż, 
nie tracąc na nią czasu. Brzmi 
to jak paradoks, ale jest naj­
oczywistszą prawdą.

dezorganizację. Czyż sprawy na­
prawy szos nie możnaby ująć gene­
ralnie i jakoś 
prawiano szos z szybkocią 1J4 km 
na rok?

Druga plaga 
nych map, takich, jak 
Francji, 
każdego 
drófki.

Celem 
nych map Polski potrzeba 
zmierzyć dokładnie cały kraj wraz 
z Ziemiami Odzyskanymi, a na to 
trzeba kilku lat, nawet wtedy gdy 
mierzyć będziemy nowoczesnymi 
narzędziami pomiarowymi.

Tak nas pocieszał dyr. Państwo­
wej Fabryki Optycznej w Jeleniej 
Górze, w której się takie właśnie 
narzędzia miernicze produkuje. Na 
razie więc starczyć muszą drogo­
wskazy. Szkoda tylko, że jest ich 
tak mało... (dryg)

Jak wygląda 
Jerozolima?

Jerozolima, starożytne miasto, o- 
toczone murami z ogromnych blo­
ków kamiennych, posiada 40 wież i 
bastion' w, wyglrda jak silny i po- 
t l ny gród. Liczne poważne bu­
dowle nalaą do rkżnych narodo­
wości. Ko cioły, katedry, klaszto­
ry, wieże, minarety i kopuły spoglą­
dają z podziwem niejako na swe 
królowe co do wielkości: na kopu­
łę Grobu Chrystusowego 1 meczet 
Omara. Dzisiejsza Jerozolima dla 
ludzkości przedstawia się tylko jako 
czcigodna, starożytna, droga 1 świę­
ta relikwia. Żyje z jałmużny całe­
go świata. W drodze ku Syonowl 
domki coraz mniejsze, zbite jedne 
przy drugich, a że nie mają dachów 
wyglądają jak pogorzelisko. Uderza 
z nich zaduch i nieznośne wyziewy.

Przy końcu żydowskiej dzielnicy 
wznosi się resztka muru, otaczające­
go dawną świątynię żydowską. Sze­
rokość jego wynosi około 50 m, a 
wysoko li 18 m. Otóż ta resztka mu­
ru nazywa się „murem płaczu", (nj)

inaczej, by nie na»

— to brak dokład- 
np. są we 

z wyraźnym zaznaczeniem 
odcinka, każdej drogi i

sporządzenia tak dokład- 
wpierw

C>YT ĘUjęy fu&a...
Jeszcze o skargach wczasowiczów

Dziękujemy Redakcji „IKP“ za śmiałe poruszenie spraw dotyczących 
wszystkich wczasowiczów, wyjeżdżających na kurację. Istotnie mieli4- 
my wiele zmartwienia i przeżywaliśmy niejedną przykrą chwilę, nim 
zdołaliśmy rozpocząć kurację.

Byłam również w czerwcu w Krynicy i mogę potwierdzić wszystko 
to, co wyczytałam w „IKP“. Pragnęłabym uzupełnić owe skargi wcza­
sowicza kilkoma dalszymi szczegółami:

Wielki jest w Krynicy brak imprez kulturalnych. Podobno opłaty 
na rzecz Komisji Zdrojowej czy te>. różnych urzędów są tak wysokie, że 
odstraszają teatry, zespoły muzyczne i solistów od przyjazdu do Kry­
nicy. Po prostu każda impreza przy takich obcią/żeniach grozi deficy­
tem. Nie ma również orkiestry zdrojowej, na którą przy niskich 
each kuracyjnych dla wczasowiczów nie ma funduszów. W takich 
runkach jedynymi „ośrodkami kultury" w Krynicy są dancingi, 
tują sytuację właściwie tylko biblioteka i czytelnia czasopism.

Trzeba przyznać, że obsługa żeńska w pijalni jest naprawdę bardzo 
sprawna, natomiast w Komisji Zdrojowej długie ogonki interesantów 
nie świadczą chlubnie o sprawności tej instytucji. Przyjeżdża się prze­
cież do Krynicy nie po to, by godzinami wyczekiwać w ogonku, a po 
to, by wypocząć nerwowo i leczyć się intensywnie.

Należałoby również zlikwidować samowolę niektórych kąpielowych i 
nauczyć 
botnicy. 
nych, a 
płacić.
inni nawet w wyznaczonym im czasie dostać się do zabiegów nie mo­
gli. Przydała by się lepsza kontrola w łazienkach. Jedna za wielu.

tak- 
wa- 
Ra-

je poszanowania zwłaszcza prostego robotnika i skromnej ro- 
Bylam nie raz ttwiedkiem, jak zgóry traktowano ludzi skrom- 

jak ushl’nie nadskakiwano tym, którzy byli w stanie się o- 
Tych ostatnich nie obowiązywały terminy kąpieli, podczas gdy

My tym czasem tracimy czas 
(i pieniądze) zupełnie niepo­
trzebnie.

Wprowadzenie urzędowych 
pokwitowań na wpłacone w 
sklepie czy biurze adwokackim 
pieniądze to z pewnością zarzą­
dzenie celowe i dla pobierające­
go pieniądze i dla wpłacającego 
je i dla urzędów skarbowych.

Ale czy wypisanie pokwito­
wania za zakupione jedno pude­
łeczko zapałek lub bułeczkę, to 
nie „lekka" przesada? Z pew­
nością! A jednak tak się dzie­
je. Zysk zarówno fabryki za­
pałek, jak i hurtownika i wresz­
cie detalisty jest tak minimalny, 
że naprawdę „gra nie jest war­
ta świeczki" (zresztą dziś właś­
nie bardzo drogiej). Wypisanie 
kwitu zajmuje niewprawnej 
ekspedientce sporo czasu, czasu 
straconego bezproduktywnie. A 
tym czasem sprawa — właśnie 
jeżeli chodzi o zapałki — jest 
bardzo prosta: kupiłeś 1000 pa­
czek zapałek, więc masz albo to­
war. albo gotówkę! Obliczenie 
bardzo proste!

W dzisiejszych czasach wyści­
gu pracy na wszystkich polach 
wygląda to... anachronicznie, 
ale jest najoczywistszą prawdą!

(k)

Stolarze 
-artyści

Jelenia Góra, w lipcu
Państwowa Szkoła Rzeźbiarska w 

Cieplicach-Zdroju prze'yla podnio­
słą uroczystość, a mianowicie — 
pierwsze, po 3 latach istnienia, egza­
miny swoich wychowanków i wy­
zwolenie 8 mistrzów oraz 22 czelad­
ników — artystów-stolarzy. Prze- 
wodnicz;cym komisji egzaminacyj­
nej był 
stolarski

Szkoła 
si-lgnęła 
Świadczy o tym kolekcja wyrobów 
szkolnych, przygotowana do wysła­
nia na wystawę wrocławską. W 
pierwszym rzędzie widzimy tu pięk­
ny ołtarz modrzewiowy, z rzeźbio­
nymi wizerunkami ewangelistów, św 
Mateusza, św. Marka, św. Łukasza i 
św. Jana, z efektowną polichromią 
białą i złotą. Dalej zwraca na siebie 
uwagę figura archanioła, także z po­
lichromią białą i złotą, następnie 
podziwiamy mnćlstwo rzeźb zwie­
rząt (lisy, bizony, niedźwiedzie); są 
piękne talerze, kasetki, galanteria 
dtp. Wspaniałe są meble ludowe, 
(nowoczesne, praktyczne połączenie 
pokoju stołowego z gabinetem, od­
powiednie do dzisiejszych szczup­
łych mieszkań.

Rozmawiamy ze świefo upieczony­
mi młodzieńcami-mistrzami sztuki 
stolarskiej pp.: Pańkowskim, Hoła- 
jem i Wałkowym. Są oni rozen­
tuzjazmowani i przyrzekają praco­
wać dla dobra społeczeństwa.

Prof. Smuczak jest projektodaw­
cą ołtarza i autorem hasła dla szko­
ły cieplickiej, że „świat będzie wów­
czas szczęśliwy, gdy ludzie posiadać 
będą duszę artystyczną, tzn. upodo­
banie do swej pracy..." •

I uczniowie ciepliccy starają się 
na ładować swego profesora

M. Berlacki

p. Andrzejak, cechmistrz 
z Jeleniej Cry.
ta. w krótkim czasie o- 

wyniki zdumiewające.
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Śpiewką żeńców 
dźwięczy niwa...

Weszliśmy w okres żniw. Okres 
ciężkiej i wytężonej pracy ludno* 
ści wsi, ale pracy, którą interesu' 
je się dziś całe społeczeństwo 
polskie. 1 nie tylko przez roman* 
tyzm, przez sentyment, że — jak 
mówi poeta — „na kłosach wiatr 
przygrywa, jak na harfie wyżła* 
canej", ale przez zrozumienie 
wielkiej prawdy, że dobre i 
sprawnie przeprowadzone zbiory, 
wzbogacą siłę gospodarczą kraju. 
Dużą rolę spełni tu niewątpliwie 
czynnik społeczny, który w tym 
roku wprowadził ważną inowację, 
mającą na celu odciążenie kobie* 
ty wiejskiej na okres żniw. Sta* 
raniem Zw. Samopomocy Chłop* 
skiej we wszystkich wojewódz* 
twach powstały dziecince żniwne, 
które przez 2 miesiące, tj. okres 
największego nasilenia prac, za* 
opiekują się dziećmi wsi. I tak 
np. na Pomorzu dziecińców tych 
z dniem 15 bm. będzie ogółem 90. 
Prowadzić je będą wykwalifiko* 
wane przedszkolanki, otrzymują* 
ce wynagrodzenie w wysokości 
zł 6.000 miesięcznie i całkowite 
utrzymanie. Koła Gospodyń 
Wiejskich ZSCH zorganizowały 
dożywianie dzieci w tych dziecin* 
each, przy czym pracę w kuchni 
podzielono w ten sposób, że matki 
dyżurują i gotują na zmianę, pod* 
czas gdy reszta kobiet 
może pracy w polu w 
świadczeniu, że dzieci 
pod dobrą opieką.

Byłoby pożądanym, 
cińce żniwne przekształciły się w 
stałe przedszkola, aby i dziecka 
wsi nie było zaniedbane, nie błą* 
kało się po polach i drogach, ale 
znajdowało odpowiednią 
swego wieku rozrywkę i jak 
dziecko miasta — w przedszkolu, 
pod okiem dobrej wychowawczy* 
ni, kształcić mogło swój umysł i 
serce. A niewątpliwie i tu zbiory 
będą kiedyś bogate. Niech więc 
nie spotka nas bolesny wyrzut 
Ewangelii, że żniwo było wielkie, 
tylko żeńców mało... Przecież tu 
chodzi o dzieci, o naszą przy* 
szłość! s (faj

oddać się 
tym prze' 
pozostają

aby dzie*

cWa

Lubczyk ogrodowy —
roślina kuchenna

Większość kobiet zna lubczyk je­
dynie z podań ludowych, w których 
zajmulte on niepoślednie miejsce, 
jako lek na kłopoty sercowe i za­
wiedzioną miło,!ć. Mało z nas wie 
natomiast, że lubczyk ogrodowy 
(Jevisticum officinale) jest pierwszo­
rzędną przyprawą kuchenna, bardzo 
przydatną w 
wym.

W Europie 
ro nię dziko,
silnym zapachu korzennym przypo­
mina jiąicym seler, nadają się dosko­
nale jako włoszczyzna do zup i ja­
ko przyprawa do sosów.

gospodarstwie domo-

południowe*) lubczyk 
Liście jego o bardzo

----- — Każdej matce ....... . .......  
potrzeba wielkiej subtelności 

w podejściu do zagadnienia wychowania

O. S. — wzywa

niemowlę plącze 
mokre pieluszki,

Dlaczego pani bije takie maleń­
stwo, — zapytałam pewną. mamusię 
schyloną^ nad wózkiem, przemawiającą 
serią głośnych klapsów do rozsądku 
swego niemowlęcia.

— To taki złośnik! — wykrzyknęła 
rozgniewana — on tak co dzień pła­
cze i plącze... Nie wiadomo czego!

Młoda, zaledwie może 18-letnia ma­
musia uprzytamniała sobie jedynie 
fakt, itż krzyk jej dziecka zakłóca 
spokój ogrodu. Nie zdawała sobie 
sprawy, że jej pociecha płacze naj­
częściej bezwiednie, — wówczas kie­
dy czuje się źle. Maleństwo krzy­
kiem oznajmia otoczeniu, że jest nie­
zadowolone. Płacz niemowlęcia to je­
go specyficzny S. 
pomocy.

Kilkutygodniowe 
wówczas, gdy ma
gdy jest głodne, zmęczone, gdy jest 
chore. Zaś dziecko syte, zdrowe, wy­
godnie ułożone — wyrazem buzi, spo­
kojnym zachowaniem mówi o swym 
zadowoleniu. Wszak niemowlę rów­
nież tak jak my przeżywa stany za­
dowolenia i niezadowolenia. Pierw­
szy uśmiech niemowlęcia, w kilka ty­
godni po urodzeniu to prawdopodob­
nie uśmiech dobrego samopoczucia. 
Znacznie później niemowlę reaguje 
uśmiechem na głos, pieszczoty i u- 
Amiech matki. Jedno z pierwszych 
doświadczeń życiowych zdobytych za 
pomocą płaczu to spostrzeżenie, iź je­
go krzyk zniewala domowników do 
podejścia doń, brania na rękę, prze­
wijania... Później już starsze dziecko 
nauczy się płaczem teroryzować 
swych opiekunów. Doświadczeńsze 
matki, bardzo często potrafią- odróżnić 
płacz dziecka głodnego, cierpiącego, 
lub też kapryszącego.

Kilkutygodniowe niemowlę potrafi 
jurż odróżnić ten głos jakim się do 
niego zwracają: Inaczej reaguje na 
ton łagodny, pieszczotliwy, inaczej na 
gniewny, zniecierpliwiony. Odczuwa 
ono obecność osób serdecznie zwraca­
jących się doń, cieszy się miłym 
dźwiękiem ich głosu .lubi ich towa­
rzystwo. Człowiek od niemowlęctwa 
jest istotą towarzyską. Zatem każda 
młoda matka chcąc dać należytą! opie­
kę swemu maleństwu, musi zaznajo­
mić eię dobrze z jego wszystkimi po­
trzebami. Powinna bardzo umiejętnie 
podchodzić do kwestii początkowego 
rozkwitu całokształtu jego psychiki 
pamiętając, że okres pierwszych dwu 
lat niemowlęcia jest fundamentem 
dalszego rozwoju.

Od pierwszej ehwiłi przyjścia na 
świat niemowlęcia trzeba pamiętać, że 
człowiek jest istotą rozwijającą się 
bardzo wolno nie posiadającą takich 
instynktowych umiejętności z jakimi 
rodzą się zwierzęta. Człowiek dopie­
ro z biegiem czasu, w ciągu szeregu 
miesięcy, uczy się posługiwać włas­
nym eiałem. Wiemy, że w porówna­
niu ze zwierzętami, okres rozwoju 

i człowieka trwa bardzo długo: prawie 
trzecią część okresu naszego życia. 
Lecz sam człowiek, jego umysł i psy­
chika są. tak złażone i tak doskonałe 
w porównaniu ze zwierzętami, iiż trze-

KĄCIK DOBREJ GOSPODYNI
KREM OWOCOWY. Składniki: 

V* litra soku owocowego, % litra 
wody, 10 dkg cukru, 6 dkg grysiku, 
% dkg żelatyny. SpoSćfo przyrzą­
dzenia: Sok owocowy zagotować z 

Na gotujący się 
płyn wsypać grysik i gotować około

GALARETKI ZALEWANE PARA- | 
FINĄ. Gdy robi się galaretki owo-' 
cowe do przechowywania w szklan­
kach i kiedy galaretka jest już go­
towa i ma być wlana gorąca do 
szklanki, wsypuje się na dno szklan- wodę i cukrem, 
ki trochę cienko na struganej czystej i'„ 2*“
parafiny' Gorąca galaretka roztopi 10 minut, stale mieszając. W mię- 
parafinę, która wypływa na wierzch dzyczasie namoczyć żelatynę, następ- 
1 tężeje, tworząc tym samym 
szczelną przykrywkę. Poza tym pa­
rafina przedostając się przez gala­
retką, nie tylko, że jej nie zanie­
czyszcza. lecz przeciwnie, sklarowu- 
je ją b. ładnie.

nie dobrze wycisnąć i wymieszać 
z ugotowaną masą. Ubijać aż masa 
zgęstnieje, po czym wlać do formy, 
wypłukanej zimną wodą i wystu- 
dzić. Krem owocowy podaje się z 
sokiem waniliowym i suchymi ciast­
kami.

Jędruś 
lubi kwiatki

ba stworzyć mu takie Warunki roz­
woju, by w tym okresie mógł się jak 
najlepiej rozwinąć i dojść do jak naj­
doskonalszego rozkwitu.

Jeśli znalazł się czas na powołanie 
dziecka do życia, musi się • znaleźć 
czas na właściwe wychowanie swej 
pociechy. Dzisiejsza młoda matka 
musi'zainteresować się specjalną pra­
sę omawiającą zagadnienia wychowa­
nia od kolebki.

Uczymy się cale życie, lecz umysł 
nasz jest najświeższy, najwrażliwszy 
w okresie dzieciństwa i młodości. 
Człowiek rozwija swą psychikę dro- 1

gą doświadczenia Zatem okres nie­
mowlęctwa, tak jak okres przedszkol­
ny dziecka, wymaga wielkiej subtel­
ności w podejściu do zagadnienia wy­
chowania. I w tym okresie młoda 
matka musi się zdobyć na opanowanie 
swych nawyków, na skupienie swej 
całej umyslowości nad rolą jaką speł­
nia, aby zadanie było wykonane do­
brze. Umiar w każdym kierunku mu­
si być zachowany. Każda matka win­
na poczuć się artystą, któremu Bóg 
powierzył bryłę gliny z której ona 
musi stworzyć piękne dzieło.

M. Boruniowa.

Prawa wyborcze kobiet 
w Europie i na innych kontynentach 

W niektórych państwach 
kiedy równo- i Guatemali, głosować mają

Zdawałoby się, że w Europie, w j 
obecnych czasach, _ , _______ —„
uprawnienie kobiet i męi czyzn jest i tylko kobiety, które umieją , mc w,^c cu,iw*myv,

już faktem dokonanym, nie ma kra- W Grecji monarchistycznej głosują ’ woloną ninkę, gdy 
jiu. w którymby kobiety nie posia- ‘ kobiety począwszy od 30 roku życia, lila mu kupić 
dały prawa wyborczego. A jednak W Meksyku prawo wyborcze przy- wiązankę. 
tak nie jesit. Są dwa państwa, co-, sługuje wszystkim kobietom po u- lutny malec, zaniesie je 
prawda jedyne w Europie, gdzie ko- kończeniu 21 lat, zamężnym zaś już kościółka" 
biety nie mają prawa głosowania po ukończeniu 18 lat życia, 
w wyborach. Państwami tymi są ............... ..... .................. .
Szwajearja i Portugalia. Ostatnio — - 
prawo wyborcze zostało przyznane | 
przez parlament wszystkim kobietom 
belgijskim. Dotychczas tylko te z 
Belgijek mogły głosować, które stra­
ciły mg>*‘W na wojnie.

W ZSRR, Chinach 
Zjednoczonych kobiety 
głosowania, 
ekie zasadniczo 
głosu dla kobiet, 
względzie jest 
prawdopodobnie 
prawa wyborcze

np. w i 
prawo i 
czytać.. nic więc dziwnego, że ma tak rado* 

/ mamusia pozwą* 
.osobiście" dużą ich 

Jak nas informuje rezae 
.Bozi do 

Foto — „IKP"

Dla: zego jesteśmy zmęczone
Zdarza się nam wszystkim, że od I domaga się pewnego odprężenia. 
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1 Stanach 
mają prawo 
muzułmań- 

prawa
Państwa 

nie uznaj a
Wyjątkiem w tym
Pakistan, który 

przyzna kobietom

Sukienka 
wizytowa

czasu do czasu jesteśmy zm.czone. 
Staramy eię wtedy odpocząć, ale nie 
zawsze to pomage. Gdybyiimy jed­
nak wiedziały, w jaki sposób unik­
nąć zmęczenia, to byłybyśmy praw- 
wie zawsze w doskonałej formie. 
Zmęczenie powstałe na skutek pra­
cy fizycznej znika w zasadzie po 
jednej przespanej nocy. U pracow­
nika umysłowego, cieszącego się 
dobrym zdrowiem zmęczenie powsta 
je z innych przyczyn, nie z wysiłku.

Jeżeli pracując jesteśmy czymś’ 
przygnębione, to powstające w tym 
czasie zmęczenie ma przyczynę na­
tury psychologicznej. W tym wy- 

i padku powodem naszego zmęczenia 
nie jest praca, lecz stan napięcia 
nerwowego, w jakim pracujemy. 
IRldżne mogą być tutaj przyczyny: 
niepewność, brak decyzji, poczucie 
niższości, zbytnie podenerwowanie 
i wreszcie pewne stany seksualne.

W takim wypadku odpoczynek 
nie jest lekarstwem na zmęczenie. 

’Nalegałoby tutaj zmienić rodzaj 
pracy, uprawiać sport, przebywać 
w towarzystwie ludzi, którzyby nas 
bawili, a bardzo często pracować 
jeszcze intensywniej. Sen w tym 
•wypadku nie jest żadnym lekar­
stwem, gdyż nae eiało, lecz umysł

Taki i temu podobne fasony sukien 
wizytowych lansują paryskie i lon* 
dyńskie domy mody. Model przez nas 
przedstawiony stanowi sukienka z 
czarnej lekkiej wełenki o spódniczce 
kloszowej, ozdobiona dużym białym 
żabotem.

Model: Księgarnia, M. Gieryn,
, Bydgoszcz, Jagiellońska 2.

Praca fizyczna, czy umysłowa na­
wet najcięższa, nie jest same w so­
bie przyczyną napięcia nerwowego.

Starost nie jest również powodem 
zmęczenia. Energia ludzi starszych 
■zależy od zainteresowania, jaki* 
wkładają w swoją pracę i od stop­
nia zainteresowania 
.życia codziennego.

Energia niezawsze 
z siłami fizycznymi, 
starszych wyładowuje się tak samo 
■w swych późnych latach, jak i w 
swej młodo ci. Bardzo często silna 
wola osi: gnięcia postawionego sobie 
celu jest nie wy czerpalnym źródłem 
energii, zarówno, u młodych jak 

■i u starych.

się sprawami

idzie w parze
Dużo ludsi

Aforyzm
Jak rozpalane żelazo, gdy spodnie 

nań kropla zimnej wody, syknie tytką 
i wnet w parę i nicość ją zamieni, lak 
i gorąca . dusza ludzka. Pod wpływem 
pierwszego dotknięcia zimnej dłowi 
rzeczywistości syknie wprawdzie * 
bólu, lecz wnet i samą rzeczywistość 
własnym żarem ogrzewa.

H. SIENKIEWICZ.

Cebula 
i jej własności lecznicze

Cebula, ullywana jako nieodzowna 
przyprawa do wielu potraw naszego 
eodziennego menu spełnia także i to 
z wielkim powodzeniem rolę domo­
wego środka leczniczego.

W wypadku zaziębienia z kaszlem, 
chrypką i innymi znanymi objawa­
mi, znakomitym i godnym polecenia 
staroegipskim środkiem jest spoży­
wanie dobrze ugotowanej lub upie­
czonej eebuli. W początkach kata­
ru, cebula uduszona z miodem, pita 
w gorącym mleku, usuwa katar i za­
pobiega ciężkiemu zachorzeniu ka­
nałów oddechowych. Dzieciom po­
winno się dawać latem do jedzenia 
3 lub 4 razy w tygodniu młode su­
rowe cebulki, natomiast zimą raz w 
tygodniu gotowaną Ból zęba Uśmie­
rza często przyłożony kawałek su­
rowej cdbuli na ząb bolący i dziąsło. 
W wypadku krwawienia z nosa, 
kładzie się rozciętą na pół cebulę su­
rową na kark, a krwotok przeważ­
nie uetanie. Brodawki nacierane j mu w soku cebuli.

rozciętą cebulą lub pokrapiane so­
kiem cebuli, po pewnym czasie zni­
kają. Wyciśnięty sok z surowej ce­
buli, dawany w ilości mniejwię- 
cej 90 g dziennie przez dłuższy czas 
jest we Francji znanym powszech­
nie lekiem przeciw epilepsji. Po­
krajana w plastry surowa cebula, 
położona naokoło karku, jest dobrym 
środkiem przeciw bezsenności. W 
wypadku przeziębienia podbrzusza 
u małych dzieci, co połączone jest 
najczęściej z niemo:no'cią oddawa­
nia moczu, ułatwia tę czynność pie­
czona, jeszcze gorąca, położona na 
brzuszek dziecka cebula. Na ukłu­
cie osy lub pszczoły pomaga naj­
szybciej sok wyciśnięty z rurkowatej 
części łodygi cebuli.

Wyjaśniamy, że własności leczni­
cze cebuli należy przypisać m. i*, 
ostremu ulatniającemu się. i siarką 
zawierającemu olejkowi, za w ar b*-
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Pomorze
ADRES

REDAKCJI 1 ADMINISTRACJI 
TORUŃ:

al. Żeglarska 27 — tel 908 
WŁOCŁAWEK:

al. Brzeska 4.
GRUDZIĄDZ:

al. Małogroblowa 2, 
INOWROCŁAW:

Rynek 25.
TEATRY:

TEATR ZIEMI POMORSKIEJ 
TORUNIU: dzilś w środę 14 bm. 
z powodu próby generalnej te­
atr nieczynny. Jutro, w czwar­
tek, premiera głośnej komedii 
Noel Coward‘a pt. „Sean«f z 
Zielińskim, Matśliińską i Mince- 
równą w rolach głównych. Re­
żyseruje H. Małkowska. Deko­
racje L. Torwirta.

DYŻURY APTEK:
TORUŃ: „Pod Lwem", Rynek 

Nowomiejski 1, „Sw. Anny", 
Mickiewicza 98.

WŁOCŁAWEK: do dnia 18 
bm. włącznie przy St. Rynku.

INO WROCŁAW: w tym ty­
godniu — apteka „Pod Krzy- 
żem“, nL Paderewskiego.

Z CAŁEGO POMORZA
TT-LT El

GRUDZIĄDZ (N). Zebranie Ce­
chu Krawieckiego damsko-męskie- 
go odbędzie się w śkodę, 14 bm. o 
godz. 18 w sali posiedzeń Biura Zw. 
Cechów.

GRUDZIĄDZ (N). Zara;d Miej­
ski przypomina właścicielom wzgl. 
administratorom domów o zto-eniu 
w terminie do dn. 15 bm. imiennych 
list osób nieszczepaonych przeciwko 
durowi brzusznemu, a urodzonych 
w latach od 1888—1943 r. włącznie.

GRUDZIĄDZ (N). W czasie od 
5 do 10 bm. na terenie naszego mia­
sta zanotowano po jednym wypad­
ku zachorowania na odrę i krztu­
siec oraz 13 wypadków zachorowań 
na gruźlicę krtani.

INOWROCŁAW (v). Dziś ,14 bm. 
w basenie pływackim przy Parku 
Solankowym, nastąpi otwarcie kur­
su pływackiego, zorganizowanego 
przez Inspektorat Kultury Fizycz­
nej w Inowrocławiu.

TORUŃ (kz). Miasto opuścili ju­
nacy „SłuPfoy Polsce", udaj,ąc się do 
Wrocławia, gdzie włączeni będą do 
XXI brygady SP. Pożegnanie odby­
ło się w obecno-ci władz i kpt. Ju- 
dyckiego.

WŁOCŁAWEK (Dan). We wsi 
Sarnowo pow. włocławskiego, mie­
dzy Lubrańcem a Izbicą, otwarto 
ostatnio stację sanitarna PCK.

WŁOCŁAWEK (Dan). Do chwili 
obecnej zradiofonizowano w pow. 
włocławskim 13 szVł, zakładając w 
nich 3 radioodbiorniki i 107 głofbi- 
k'' w, kosztem 315.435 z.

WŁOCŁAWEK (Dan). W związku 
z nadchodzącymi zawodami sporto­
wymi o mistrzostwo WP w Warsza­
wie, do oddziału TPŻ wpłynęły na­
grody, ufundowane przez Stow. 
Kupców Polskich i Cech Fryzje­
rów.

WŁOCŁAWEK (Dan). Odział PCK 
komunikuje, że wycieczki na Wy­
brzeże mog.a korzystać ze zniżek na 
noclegi i wyżywienie. Zgłoszenia 
należy kierować do PCK we Wło­
cławku 5 dni przed wyjazdem.

WŁOCŁAWEK (Dan). Hufiec -eń- 
ski SP, zorganizował pierwsze „og­
nisko” we wsi Grabkowo. przy u- 
dziale junaczek z odległych wsi po- j 
wiatu włocławskiego.

WŁOCŁAWEK (Dan). Sieroty . 
pragnące otrzymać karty ap ow., ] 
muszą przędło yó Referaowi A- 
prow. stwierdzenie, że rodzice zgi- I 
nęH w walce z .okupantem i za­
świadczenie stwierdzające, że zain­
teresowana osoba ucz°szcza do szko- ' 
ły i nie korzysta z opieki Państwa. ।

ODBUDOWA GOSPODARCZA == 
wsi kujawskiej
Budowa szkół, elektryfikacja i meboracja objęte planem 10-letnim

INOWROCŁAW (v) Na ostatniej konferencji, która odbyła się w Sta­
rostwie Pow., mgr. Zalewski, przedstawił zebranym sprawę ustalenia 
10-letniego planu inwestycyjnego w powiecie inowrocławskim. Plan obei 
rnuje sprawy, dotyczące budownict wa, melioracji, elektryfikacji, zalesfe-

Przed rejestracją 
rzemi sła na Pomorzu

W dniu 12 bm. odbyła się w Pomor5 
skiej Izbie Rzemieślniczej odprawa 
przewodniczących i kierowników po5 
wiatowych związków cechów z całego 
Pomorza. W odprawie uczestniczyli 
przedstawiciele wszystkich 18 pow. 
związków cechów.

Przedmiotem obrad były sprawy: 
wprowadzenia w życie nowej listy 
rzemiosł, siatki cechów według no* 
wej nomenklatury, rozporządzenia o 
przymusie cechowym i o okręgowych 
związkach cechów oraz o technicz’ 
nym przeprowadzeniu rejestracji rze5 
miosła, która da podstawy do wpro5 
wadzenia w życie nowej struktury 
rzemiosła.

Odprawę zagaił wiceprezes Izby p. 
Osiński z Torunia. Wstępne przemó5 
wienie wygłosił dyr. Izby p. Werno. 
Dalszą odprawę prowadzili wice5 
dyrektor Izby p. Cieszyński oraz nacz. 
Wydz. Ekonom.’Socjalnego p. mgr 
Pohl. (a).

Akademia ku czci
śp. gen. Sikorskiego

TORUŃ (aw). Jak już donosiliśmy, 
« inicjatywy zarządu grodzkiego 1 po« 
wistowego Stronnictwa Pracy obcho5 
dzono tu uroczyście piątą rocznicę 
śmierci śp. gen. W8. Sikorskiego. Po 
uroczystym nabożeństwie żałobnym 
odbyła się akademia, na której ucz5 
czono pamięć Wielkiego Generała 
i śp. Zygmunta Felczaka, którzy do* 
brze zasłużyli się Polsce.

Okolicznościowe przemówienie wy5 
głosił prezes zarządu pow. A. Wyrzy5 
kowski, a członek Koła Modzieżowego 
H. Tokarski recytował utwory poetyc« 
kie, poświęcone pamięci gen. Sikor’ 
skiego.

WŁOCŁAWEK (Dan). Oddział
PCK wysłał na kolonie letnie do ! Złe uzębienie posiada 28%, zalś na 
Nieżychowa 6 ęhłopdów i 9 dziew- j jaglicę choruje 1,3%. Na inne scho- 
cząt. ‘ rżenia cierpi 12,1% badany ch dzieci.

Szkolnictwo
Na UMK kształci się na czterech 

wydziałach 2.514 oeób, W szkołach 
średnich obserwuje się coraz większą 
frekwencję i tak: Średnie Szkoły Za5 
wodowe Dokszt.: 950 uczniów, ogól5 
nokształcące: 1200 młodzieży, licea: 
3.250 młodzieży, przedszkola: 20.000 
dzieci, co stanowi 1/4 część stanu lud5 
ności miasta.

Przemysł i handel
Na terenie miasta istnieje 1.097 za5 

kładów przemysłowych i handlowych, 
w tym: 36 państwowych, fil spół5 
dzielczych i 950 prywatnych.

S Rzemiosło
Do tej pory zanotowano 38 spół5 

dzielczych zakładów rzemieślniczych, 
zatrudniających 160 prac., zakł. rze5 
mieślniczych sektora prywatnego 777 
zrzeszonych w 17 cechach, zatrudnia5 
jących 2.000 pracowników. Dalej 
4 spółdzielnie gastronomiczne, 70 pry5 
watnych zakładów i 6 hoteli prywat5 
nych.

■ Liczba mieszkańców
Do wybuchu wojny liczył Toruń 

70 tys. mieszkańców. Według ostat’ 
nich obliczeń liczy gród Kopernika 
77.453 tys. mieszkańców, w tym 35.016 
mężczyzn i 42.437 kobiet

j| Społeczna akcja aprow.
W kuchniach ludowych MKOS wy’ 

dano 14.940 obiadów, w kuchniach 

nia nieużytków i budowy dróg.
Dział budownictwa obejmować bę- 

d»ię budowę szkól m. in. w Janiko­
wie i Chełmcach. Rozbudowę 1 po­
większone zostaną szkoły w Złotni­
kach Kuj., Roiewie, Dąbrowie Bisk., 
Gniewkowie (Nr 2) i w Stawku pod 
Kruszwicą. Przy wszystkich szkołach 
zbiorczych powstaną przedszkola.

Wa^ne dla rsemlor's 
Przekształcenie Rzemieślniczej Centrali Zaopa­
trzenia i Zbytu na centr. spółdzielczo-państwową

W dniu 8 lipca br. odbył się w War5 
szawie walny zjazd Rzemieślniczej 
Centrali Zaopatrzenia i Zbytu, współ 
nej organizacji Izb Rzemieślniczych 
R. P., Sp. z o. o. W zjeździe tym 
uczestniczyli również przedstawiciele 
Izby pomorskiej. Na zjeździe uchwa* 
łono przekształcenie tej spółki na 
Centralę SpółdzielczosPaństwową na 
podstawie art. 17 ustawy z dnia 
21 maja br. — o centralach spółdzieb 
czospaństwowych. Walne zgromadzę5 
nie zwróciło się do ministra przemy5 
słu i handlu o akceptowanie prze5 
kształcenia spółki na centralę o kas 
pitale państwowym, proponując jed5 
nocześnie nadanie nowej instytucji 
nazwy: „Rzemieślnicza Centrala Za5 
opatrzenia i Zbytu — Centrala Spół>

W trosce o zdrowie
WĄBRZEŹNO (b). Ostatnio, le­

karz powiatowy dr Wożniewski 
przeprowadził badanie lekarskie 
dzieci wszystkich szkół powszech­
nych na terenie powiatu wribrzes- 
kiego. Badanio poddanych zostało 
7.042 dzieci. Wyniki badań wyka­
zały że 8,8% jest niedożywionych, 
1% płucno chorych, u 1,2% dzieci 
zauważono wesz odzieżową, u 8% 
wesz głowową, a u 2,3% świerzb.

PCK — 8.155, w „Caritas" — 7.540. 
W punktach dożywczych dla matek 
wydano: 480 kg masła, 2.333 kg cukru, 
2.083 kg płatków owsianych, 2.133 kg 
mąki pszennej, 10’procentowego mle’ 
ka — 4.728 1.’ Dożywiono 12.500 dzieci 
szkolnych. Wartość tych wydatków 
wynosi 1.200 tys. zł.

M Ruch ludności
W czerwcu zanotowano 190 urodzin 

(109 chłopców i 81 dziewcząt — 
5 martwych). W ciągu ostatniego pół’ 
rocza zawarto 336 związków małżeń’ 
skich. W tym samym czasie zgłośzo5 
no 46 spraw rozwodowych.

H Akcja aprowizacyjna
Mieszkańcy Torunia otrzymali — 

25.356 kart zaopatrzenia i wydano 
9.390 kart dla ciężko pracujących.

B Ogrody
W Toruniu istnieje 70 zakładów 

ogrodniczych, które dostarczają 20% 
oałej produkcji kwiatów w Polsce. 
W bieżącym sezonie wysadzono na 
ulicach i plantach miejskich ponad 
6.500 drzew, 40 tys. krzewów zdobni’ 
czych oraz 500 tys. sztuk kwiatów.

Ul Teatr Ziemi Pomorskiej
W czerwcu dał teatrj 33 przedsta5 

wienia, które oglądało 11.809 osób. 
W tym samym okresie zespół arty’ 
stów TZP dał 15 przedstawień w róż’ 
nych miejscowościach Pomorza.

A. W.

Równieź przewiduje się budowę do­
mów na biura Urzędów Gminnych, 
Ośrodków Zdrowia, rozbudowę lecz­
nicy zwierząt w Slawęclnku, rozbu­
dowę rzeźni w Gniewkowie i Krusz­
wicy i inne. Przy Szpitalu Pow. ma 
być wybudowany dom mieszkalny 
dla lekarzy, dla pracowników samo­
rządowych Starostwa przewiduje się 
budowę dwóch domów mieszkalnych, 
a także mają być postawione domkt 
dwurodzinne dla dróżników w tere­
nie.

dzielczo5Państwowa dla Rzemieślni’ 
czych Spółdzielni Pomocniczych". Od5 
szkodowanie ze Skarbu Państwa po5 
stanowiono przekazać w 75% na od5 
budowę gmachu Centrum Szkolenia 
Rzemiosła w Szczecinie, a w 25% na 
cele rozbudowy zakładów doskonale5 
nia rzemiosła. Suma odszkodowania 
wynosić będzie ok. 200 milionów zł.

Samorząd rzemieślniczy wykazał w 
ten sposób troskę o rozwój rzemiosła 
przekazując całą sumę na cele szko5 
leniowe. (a).

TORUŃ TRACI MŁODY TALENT
TORUŃ (kz). Jak nas informu­

ją z bardzo powa/nych źródeł, To­
ruń opuszcza utalentowany lekko­
atleta KS ZZK Pomorzanin — H. 
Tokarski, który mimo młodego wie­
ku uzyskał ęzereg ładnych wyników, 
m. in. w biegach Średnich. Czas 
4,15,8 na 1500 m (dziesiąty w bież, 
sezonie w Polsce) jest dobra legity­
macją jego możliwości. Tokarski 
wykazał się prawdziwie sportową 
pracą nad swoją formą, czemu za­
wdzięcza 90% swoich zwycięstw w 
różnorodnych biegach w Toruniu 1 
rekord w hali krytej Pomorza na 
dystansie 1500 m. H. Tokarski u- 
daje się do Gdański, nie zmieniając 
na razie barw Pomorzanina.

SUKCES TORUNIAN
TORUŃ (kz). W ramach

strzostw lekkoatletycznych Polski, 
Dunecki (Pomorzanin) zdobył wice­
mistrzostwo na dystansie 110 m 
płotki w czasie 17,1,. Sobecki zaj -ł

mi-

III miejsce w młocie — rzutem 39,07 
m. Sukcesem Grzędy (Toruń) jest 
wejście do finału rzutu młotem (6 
miejsce) wynik 34,71. Sinoradzka u- 
dowodniła, że jest najlepszą oszczep- 
niczk? w kraju, wygrywając konku­
rencję rzutem 37,96 m i zdobywa­
jąc mistrzostwo Polski. Ponadto 
Dunecki znalazł się w finale 200 m 
i rzutu dyskiem (2 sażste miejsca).

Akcja szkolenia 
inwalidów woj.

TORUŃ (an) W celu przyjścia z 
pomocą inwalidom wojennym, przez 
odpowiednie wyszkolenie zawodowe 
— Min. Pracy i Opieki Spot, poda- 
je ostatnio do wiadomości zainte­
resowanych inwalidów, że w Państw. 
Zakładach Szkoleniowych dla inwali­
dów jest jeszcze pewna ilość wolnych 
miejsc w nowym roku szkolnym 
1948/49 w działach następujących: 
ogrodniczym, czapniczym, krawiec­
kim, szewskim, choiewkarskitn, ga­
lanterii skórzanej, ślusarsko-mecha- 
nicznym. auto-mechanfcznym. kre­
ślarskim, zegarmistrzowskim i me- 
chaniczno-precyzyinym.

O przyjęcie do Zakładów mogą 
ubiegać się inwalidzi — mężczyźni o 
ogólnej utracie zdolności do za­
robkowania od 45—100 proc., w wie­
ku od 18—35 lat. Termin zgłoszeń 
kandydatów do pierwszego sierpnia 
1948 r. Podania należy składać za po­
średnictwem Żarz. Pow. Kół Zw. Inw. 
Woj. RP (adres Sekretariatu Pow. 
Koła Zw. Inw. Woj. RP w Toruniu 
ul. Plac Św. Jana 3 parter).

Ze zjazdu PSL 
w Inowrocławiu

INOWROCŁAW (v). Odbył się ta 
pow. zjazd PSL pod przew. inż. Bel’ 
cena z Wonorza. Referat polityczny 
wygłosił delegat NKW PSL z War* 
sza wy.

Po sprawozdaniach ustępującego za> 
rządu wybrano nowe władze w skła« 
dzie pp.: inż. Belcen, Bańka z Lisewa 
Kość., mec. Kowalski z Inowrocła’ 
wia, Czajka z Miechowie.

Konserwy, mąka 
i mydło 
dla Inowrocławia

INOWROCŁAW (v). Zarząd Miej­
ski — Wydz. Aprow. podaje do wia­
domości, że w lipcu będą wydawane 
następujące artykuły żywnościowe:

Olej rafinowany — kat. I i I Zg — 
kup. 20 — 1 kg, kat. IR i IR Zg — 
kup. 15 — 0,5 kg, kat. IRD 0—12 lat 
kup. 22 — 0,5 kg, dod. „C" kup. 10 
0,25 kg, dod. ,,M" kup. 15 — 0,25 kg.

Konserwy mięsne — kat. I i I Zg 
kup. 19 — 1 kg, kat. IR i IR Zg kup. 14 
0,5 kg, kat. IRD 0—12 lat kup. 19 — 
0,5 kg, kat. IIR kup. 9 — 0,25 kg, dod. 
„C" kup. 9 — 0,25 kg.

Mąka pszenna — kat. I i I Zg kup. 
nr 18 — 2 kg, kat. IR i IR Zg kup. 13 
1 kg, kat. IRD 0—12 lat kup. 20 — 
3 kg.

Mydło — kat. I i I Zg kup. 21 —- 
0,2 kg, kat. IR i IR Zg kup. 16 — 
0,1 kg, kat. IRD 0—12 lat kup. 21 — 
0 1 kg.

Śmiała kradzież
TORUŃ (kz). B. Seradzki zam. w 

Toruniu włamał się do mieszkania 
Tatery, gdzie skradł 2 ubrania, 3 
pary spodni, 2 pary długich butów 
o ogólnej wartości 100 tys. zł. Po 
kilku dniach rabuiś wrócił do wym. 
mieszkania, kradnąc znów zegarek 
kieszonkowy. Sąd skazał go na rok 
więzienia i 20 tys. zł grzywny.

W SADZIE Okręgowym odbyło się 
zebranie Komisji Popularyzacji Prawa 
pod przew. sędziego SN J. Dorsza. 
Ze sprawozdania wynika, że działal­
ność komisji stale wzrasta przekra­
czając !’!ż 250 odczytów. W akcji od­
czytowej wybiły się ośrodki jak Byd­
goszcz, Toruń, Grudziądz i Wąbrzeź­
no.

DZIĘKI ofiarności Jednego ze spa­
cerowiczów nad Brdą, nłe utonął mie­
szkaniec ul. Bocianowo 28, który u- 
raczvwszy“ się wódką, skoczył do 
wody. Gdyby nie nastąpiła natych­
miastowa pomoc, nietrzeźwy utonął­
by z pewnością.

NA STADIONIE mleisWm rozegra­
na towarzyskie spotkanie piłkarskie 
między miejscową Brda a mistrzem 
okregti fuhelsk’ego WKS ..Lnblintan- 
ka". Spotkanie zakończyło się po 
ładnej, na dobrym poziomie stojącej 
grze zwycięstwem gospodarzy w sto­
sunku 4:1 (1:0).

W AULI Liceum Rolniczego odby­
ło sie zebranie Zrzeszenia Ogrodni­
czego. Interesujące sprawozdanie ze 
zjazdu ogrodników w Toruniu złożyli 
np. Średzlński i Oleinlczak.

W STAROSTWIE Pow. odbyło sle 
organizacylne zebranie Powiatowej 
Ligi do Walki z Pasizmem Na czele 
nowoutworzonego zarzadu stanął 
nrzew. PRN p. Maćkowski.

REFER AT Gospodarczy OKZZ 
przystąpił do rozdziału obuwia bre­
zentowego dla świata pracy. Człon­
kowie Zw Zaw otrzymała obuwie za 
pośrednictwem swoich zakładów 
nracy.

NA okolicznościowe! akademii wrę­
czono 29 absolwentom Państw. Li­
ceum Agrotechnicznego, świadectwa 
dolrza»nści.

Z INIC’ATYWY zarzadu grodzkie­
go TPPR odbyła się odprawa wszy­
stkich kół Towarzystwa Na odpra­
wie referat n. t. ..Zasady działania 
TPPR wygMc’t "rezes zarz. grodz­
kiego o. Rudnicki,

J. ZA łFjwnwSKIFMU skradzio­
no w biały dzień, rower męski POZO- 
staw’ooV przed sklepem przy uŁ 
Długiej.
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800 lecie zn szczenią 
Lubeki

(Dokończenie ze str. 3) 
morzem) i w Dyminie (nad rzeką 
Pianą), gdzie moiaa było liczyć na

okrętował więc część swego wojska 
i popłynął morzem ku Duibece. 
Do 26 czerwca mieszkańcy niemiec­
cy oddają się pijaństwu i nie słu­
chają ostrzeżeń. Okrąiż.eni przez O- 
botrytów zostają zaskoczeni w łóż­
kach. . Wynikiem ataku na miasto

poparcie Pomorzan. jest spalenie w porcie wszystkich
Dla zniszczenia ewentualnych statkćw z towarami i ogólne znisz- 

pumktćw wypadowych dla krzyżów- czenie. Częflć Niemców chroni się 
ców we Wagrii i dla pozbawienia do zamku i broni się determinacyj- 
ich żywności dzielny ksią|ż»;i obo-1 nie.
trycki postanowił przeprowadzić za- ; Teraz Nikłot na wzór ra'ński rzuca 
skakujący wypad desantowy. Za- 1 na zaplecze dwa oddziały jazdy de­

santowej po trzy tysiące ludzi. Pada 
zburzone miasto Siegesberg, a 
wszyscy przybysze germańscy na po-

, ludnie od Trawny, głównie Westfa- 
। Iowie i Holendrzy, tracą swe nowo- 
wzniesione osiedla. Oporni zostają 
wycięci od razu, a żony i synowie 
uprowadzeni nad morze. Zniszczenie : 
omija Fryzów i Holzatów, z którymi 
Słowianie współżyli względnie do­
brze. Szarża desantowa zatrzyma­
ła się dopiero na gruzach Kuzaliny. 
.Nieprzyjaciel wobec błyskawicznego 
pochodu jazdy nie zdołał zorganizo­

wać oporu. Oddziały desantowei okręty wraz z łupami i jeńcami.
powracają więc bez przeszkód na | Józef Modrzejewski

t" I
Dnia 8 lipca 1948 r. zasnęła opatrzona Sakramentami św. nasza

ukachana matka i moja droga żona śp.
z Kużdowiczów

WERONIKA HOFA
przeżywszy lat 42. Pogrzeb odbył się w Poznaniu, we wtorek 13 bm.
o godz. 10,30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie. O czym zawiadamia

Szczecinek, Poznań. Bydgoszcz. <>63® Maż Z

POLSKI MONOPOL SOLNY
Żupa Solna w Inowrocławiu

sprzeda w drodze przetargu:
1. 1636500 szł. KARTONIKÓW o wym. 5,5 X 8 X 16 cm po- 

jemnpści 0,5 kg z napisem niemieckim,
2. 38500 szł. KARTONÓW o wym. 29 X 42 X 33 cm pojemno­

ści 25 kg.
Oferty z podaniem zaoferowanej ceny należy składać w bez- 

firmowych kopertach, zapieczętowanych, z napisem „Oferta na 
kupno kartonów" do dnia 23 lipca br. godz. 11-ta, w którym to 
czosie nastąpi otwarcie ofert.

Wadium w wysokości 5% zaoferowanej sumy wpłacać należy 
na konto Żupy w Narodowym Banku Polskim, Oddział w Inowro­
cławiu i dowód wpłaty załączyć do oferty.

Żupa Solna zastrzega sobie dowolny wybór oferenta, prawo 
częściowego korzystania z oferty, jak również unieważnienie 
przetargu bez podania powodów, oraz ponoszenia jakichkolwiek 
odszkodowań z tego powodu.

Kartony oglądać można w godzinach 9—14-tej w Biurze Kie­
rownika Zakupów. (06846

! ■ Kupimy MOTORY ELEKTRYCZNE
' i na prąd zmienny 220/380 V. o mocy 
o 0,7 — 1,5 —‘3 — 5 — 7 — 15 — 18 KW.
' [ 1 pompę ślimakową do wody z motorem
i i elektrycznym 2—3 KW. 4ios
I ! Oferty do IKP. BYDGOSZCZ pod „Motory". 

NAJSKUTECZNIEJSZA 

REKLAMA iw IKP

WZMIANKA O PRZETARGjJ.
Urząd Wojewódzki Pomorski, Dział Rolnictwa i Reform Rol­

nych, Wydział Wodno-Melioracyjny w Toruniu ogłosił przetarg 
nieograniczony na wykonanie 500 mb wału wiślanego w Związku 
Wałowym Grabowo — Gruczno, pow. Świecie

roboty ziemne 30.000 m3 
na dzień 26 lipca 1948 r.

Bliższych informacji udzieli Urząd Wojew. Pomorski Wydział 
Wodno-Melioracyjny w Toruniu, ul Bydgoska 74, pokój Nr 4 II p. 
w godzinach urzędowych od dnia 17 lipca 48 do dnia przetargu, 
gdzie również można otrzymać podkładki przetargowe.

Ogłoszenie o przetargu zostało wywieszone w Wydziale Wod 
no-Melioracyjnym w Toruniu, ul. Bydgoska 74.
06891) Urząd Wojewódzki Pomorski

Wydział Wodno-Melioracyjny w Toruniu.

Pomóż
zniszczonej Warszawie! 

SPORT BIEL
Specjalny krem do obuwia 
płóciennego, s z y b k o - 
schnący, nie bru­
dzi ubrania.
P o I e o a : 4107

Wytwórnia Chemiczna „Bałtyk" 
Bydgoszcz, Grodzka 4, tel. 37-13

Wytwórnia Luster 
” Szhf Sernia Szkła
L. CHMIELEWSKI i S-ka
Piotrków Tryb., Łódźka 15

Po I e c a lustra do tremo, 
wszelkiego rodzaju stołowe 
oraz szyby samochodowe.

< 6810i ł r r^i i i r'B i i iii i i

WÓZKI DZIECIĘCE
w najlepszym wykonaniu poleca

Wytwórnia H. Balcerktewicz i S-ka
Bydgoszcz, ui Unii Lubelskiej 7 

obok Głównego Dworca 06890

Zakład Slusarsko- 
Mechaniczno-Wulkanizacvjny 

P.Rjabów, Piotrków Tryb.
Stalina 21 i>««

poleca opony samochodowe 
i rowerowe. Kupno - sprzedaż

Ostrzółki 
do kos 

na deseczce drewnianej z masy 
karborundowej wyrabia i wysyła 
za zaliczeniem Spółdzielnia „O- 
siedle Robotnicze" Bydgoszcz, 
Al. 1 Maja 47. (06886

Dłużyca 
kopalniakowa

średnicy 14—19 cm i długości 
6—18 młr. zdatna na stemple i 
rusztowania budowlane oraz róż­
ne umocnienia w partiach wago 
nowych poleca tanio Tadeusz 
Koziej Agencja Drzewna Szcze­
cin, Słojałowskiego 8. (06856

farby anilinowe 
klej stolarski
w każdej ilości kupuje 

Fabryka Listew i Ram 
M. Kruger i Ska. 
Chojnice, Drzymały 33 
’ <;671

Wyjątek z listu!!!
W ubiegłym roku używałam 
Krem od piegów „Purasa" i 
Krem matowy „Alpasa" (na 
dzień) skutek był wspaniały pro­
szę więc o przystanie za pobra­
niem pocztowym po... Pisze Pani 
G. Cz. z Białegostoku. Do na­
bycia w drogeriach — perfume­
riach — aptekach! .

06270

Wyjeżdżam
na cały lipiec. Dr Zofia Gogoł-| 
kiewicz — choroby oczne Poz- 
noń, Sw. Marcina m. 6.

06722

Deski podłogowe 
oraz wszelkie inne drzewa igla­
ste i liściaste poleca łanio Fe-, 
liks Wojciechowski, Handel i O- 
bróbka Drzewa Bydgoszcz, Al. 1 
Maja 51, tel. 30-42. (4068

■ j | MAUKA H
Udzielam 

korepetycji z matematyki I che­
mii H. Stachowiak, Śniadeckich 
21/1. (4100

h SPRZEDAŻ-3
MŁYŃSKIE 

artykuły, troki, nalewy, gazę, do­
starczamy BYTOM, Moniuszki 15 

(06222)

nowe i używane 
Sienniki
Płachty żniwne 
dostarcza:

Poznańska Fabryka Worków 
i Wyrobów Brezentowych

POZNAŃ, ul. Przemysłowa 33
Telefon 18-45 06642

Gospodarstwo
12 mórg pszennej, masywne bu­
dynki, kompletny inwentarz 

Sprzedam. Karaś, Cielęta, pow. 
Brodnica. (4103

Magle 
ręczne domowe tanio poleca ■ 
firma Kazimierz Madej, Wyroby I 
żelazne, Artykuły Techniczne. Na ; 
czynią kuchenne, Łódź, ul. Piotr­
kowska 181, tel. 272-08 i 260-19.1 

06859

Werkmistrza, 
na stanowisku zastępcy kierow­
nika warsztatów mechanicznych 
oraz kilku mechaników do silni­
ków ropnych przyjmie Państwo­
we Przedsiębiorstwo Robót Ko­
munikacyjnych Szczecin, Owoco­
wa 16. (06857

Siła biurowa
na zastępstwo urlopowe potrzeb­
na zaraz. Chętnie absolwentka. 
Lułrolak, Al. 1 Maja 105. (06875

Motocykl
BMW 250 cm3 b. dobry z biega 
mi nożnymi sprzedam Bydgoszcz, 
Czerwonego Krzyża 5 (4093

Sprzedam
dębowy siół, kredens, bibliotekę, 
krzesła, biurko kluby, fotele stan 
dobry Bydgoszcz, Grudziądzka 
19/7. (4101

Praktykę
lekarską dobrą, blisko Poznania 
mieszkaniem, odsłgpię. PAR —
Poznań. • (06888

| D R U K I |
E wykonuje E

DRUKARNIA POLSKA
1 Spółdzielni Wydawnicze! ,,ZRVW" H

BYDGOSZCZ, Marsz. Focho 18

| WSZELKIEGO RODZAJU |

I uniewaŻNIEN>A
Unieważniam 

zagubioną legitymację Nr 516 na 
nazwisko Zych Czesław Kolsk, 
pow. Choszczno wydaną przez 
DLP Gorzów. (06894

I MATRYMONIALNE I -

Szczęśliwy 
związek małżeński tylko za po- | 
średnictwem znanej Koncesjono 
wanej Poznańskiej Agencji Ma 
trymonialnej. Wysyłamy informa­
cyjny „Biuletyn Matrymonialny''. 
Załączyć trzy znaczki, Poznań, 
skrytka 226. (06605

Kawaler 
właściciel przedsiębiorstwa, ku­
piec, lat 42, pozna przedsiębior. 
czą, energiczną panią — wdów­
kę, posiadam wakacje, cel ma­
trymonialny. Oferty Posłe-restante 
Gdynia pod „Batory". (06893 

 
Nie szukam

majątku ani stanowiska, lecz czło 
wieka lal 48—60, inteligentnego, 
uczciwego, który otoczy mnie 
prawdziwą opieką i radą — pra. 
cuję w biurze, jestem niezupeł­
nie biedna—po stracie najdroż­
szych osób, zostałam zupełnie 
samotna. Zgłoszenia, Poste-re- 
stante Nr „457" Olsztyn. (06895

Motocykl
200 cm3 łanio sprzedam. Wiado 
mość Al. 1 Maja 3 sklep „Fila- 
telia". (4099

j|| KUPNO
Poszukuję 

kupna betoniarki do 60 litr, z 
zapędem motorowym oraz uży­
wanych form betoniarskich na 
pierścienie studni, rur dachówki 1 
do wszelkich robót betoniarskich- 
Oferty IKP w Bydgoszczy pod 
„Beton". (4089

Zespół Miłocice, 
poczta st. kol. pow. Miastko po­
trzebuje pisarza majątkowego z 
praktyką i znajomością prowa­
dzenia ksiąg gospodarczych.

06863
 
Cukiernik 

samodzielny potrzebny od zaraz 
Oferty do IKP Bydgoszcz pod 
„Cukiernik". (4095

Czwartek, dnia 15 lipca 1948 r.

6.00 Sygnał czasu, pobudka. 6.05 Gimnastyka poranna. 6.15 
Dziennik poranny. 6.30 Muzyka poranna. 6.50 Program dnia. 7.00 
Skrót wiadomości dziennika. 7.05 Muzyka poranna. 7.20 „Felka 
— fragment powieści I. Dąbrowskiego. 7.30 d. c. muzyki poran­
nej. 8.20 Dalekie lała — powieść K. Paustowskiego. 8.35 d. c. mu- 
zyki porannej. 8.55 Informacje ogólnopolskie. 9.00 Skrzynka PCK- 
9.20 Przerwa. 11.57 Sygnał czasu i hejnał. 12.04 Dziennik połud­
niowy. 12.25 Koncert muzyki starowłoskiej w wykonaniu: W. Ję­
drzejewskiej — sopran, W. Oćwieji — organy. 13.00 Koncert mu­
zyki popularnej: orkiestra P. R. pod J. Lubicza — baryton. 13.45 
Audycja z cyklu „Kompozytor tygodnia" — Igor Strawiński. 14.30 
Przegląd'wydarzeń. 15.30 Piękna nasza Polska cała — pogadanka 
dla dzieci. 15.50 Muzyka lekka. 16.00 Dziennik popołudn. 16.30 
na swojską nutę — gra zespól T. Wesołowskiego z udziałem Br. 
Korwin-Krukowskiej — mezzo-sopran. 17.00 Koncert skrzypcowy 
Arama Chaczaturiana —audycja w opr. dr Zofii Lissa. 17.45 Ze 
świata techniki. 18.00 Mówi Wystawa Ziem Odzyskanych. 18.05 To 
warto przeczytać. 18.10 Dla każdego coś miłego — koncert roz­
rywkowy. 20.00 Kubuś fałalisła — słuchowisko wg. powieści Di­
derota. 2040 Muzyka lekka. 21.00 Dziennik wieczorny. 22.00 Audy­
cja muzyki dawnej. 23.00 Ostatnie wiadomości. 23.10 Muzyka ta­
neczna. 23.20 Program na jutro. 23.30 Zakończenie audycji, hymn.

Kupię
opony i dętki 600 i 650 X 20. 
Śniadeckich 32, tel. 17-48. (4097 

Dentystyczne
artykuły kupuje i sprzedaje 
„Dental", Szrama i Kapczyński, 
Poznań, ul. Fredry 3. (06265

j|| WOLNE POSADY | J

. 5-ciu
stolarzy potrzebnych zaraz Ba - 
dziński Czesław, Prabuty, Kra­
szewskiego 4. (06897

Potrzebny
czeladnik kominiarski Gdańsk-
Orunia, Stefan Ramułta 9. (06832

| PRACY POSZUKUJĄ | g

Księgowy 
bilansista kwalifikacje włoskiej, 
amerykańskiej przebitkowej przyj 
mie posadę. Oferty Malbork; 
Kolenderska Reymonta 8/6.

06899

Ul RÓŻNE

Piegi
i żółte plamy usuwa znany krem 
„Capri" — żądać wszędziel 

06106

ll ZGUBY |j

Cukiernik Zgubiono
młodszy dobry fachowiec może kartę RKU Wieluń na nazwisko 
się zgłosić Ratajczak, Stargard Józef Kulak, Gęsia Górka, pow. 
n/lną, Armii Czerwonej 24. (4104 Kępno. (06893

REDAKCJA I ADMINISTR. Bydgoszcz, Marsz. Focha 20 
DZIAŁ OGŁOSZEŃ I PRENUMERATY

W BYDGOSZCZY:
ul. Jagiellońska 2 (Pod Arkadami) - Telefon 24-29 
Za niedoręczenle pisma spowodowane wyzszą siłą me 
odpowiadamy - Rękopisów niezamówlonych Redakcja 
nie zwraca. Za dział ogłoszeniowy Ked. nie odpowiada.

Lekarza 
kawalera lub wdowca poznam 
celu matrymonialnym (rozwie- 
dzeni wykluczeni) posiadam dwa 
domy centrum Poznania — bar- i 
dzo przystojna 37-letnia panna, 
wykształcona perfekł francuski. I 
Zgłoszenia Posłe-resłanłe Poz­
nań I okazicielka dowodu
VI/156 918. (06892

Wdowiec 
pozna celu matrymonialnym to­
warzyszkę do lał 36 z 8-siem 
morgowym gospodarstwem. O- 
terty IKP Bydgoszcz „Solidny", i 

4102

Kawaler
lat 45, naucz., dobrego charak­
teru poślubi pannę do lat 40. O- 
ferty proszę kierować do IKP 
Bydgoszcz pod 1416. (06896

Ożenię się, 
młodą, z wyższym wykształce­
niem, wysoką, pożądana ziemian 
ka. Oferty skrzynka pocztowa nr 
1 Jasienice, pow. Szczecin.

06887 
 
Wdowa 

poszukuje samotnego z gotówką, 
do wspólnego prowadzenia jatki. 
Oferty IKP Bydgoszcz pod „Wan. 
da. (4098

IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIHIIIIIIIHIIHIHIIIłllllllllllllllllllllllllltHII IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIII
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ODDZIAŁY „ILUSTR. KURIERA POLSKIEGO" W WIELKICH MIASTACH POLSKI 
PODODDZIAŁY W WIĘKSZYCH MIASTACH, AGENTURY NA PROWINCJI 

DLA POSZCZEGÓLNYCH ZIEM POLSKI ODRĘBNE WYDANIA „IKP". 
WYDAWCA: SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA „ZRYW" 

BYDGOSZCZ, UL. MARSZ. FOCHA 20 — TEL. 33-41 1 33-42

— O pani, umiem prać, 
gotować, naczynia zmywać...

— Niestety, szukam takiego, 
który umie na drutach robić.

OGŁOSZENIA: drobne po 25 zł za słowo. Poszukiwanie 
pracy 15 zł za słowo Minimalna opłata za 10 słów. 

Tłusty druk 100’/« drożej.
Ogłoszenia milimetr.: w tekście od 60—145 zł, za tekstem 
od 25—60 zł, nekrologi od 20—100 zł za 1 mm. Niedziele 
I święta 30’/< drożej. Za terminowe zamieszczenie ogłoszeń 

administracja nie odpowiada.

Czcionki i tłok: Drukarnia Polska Spółdzielni Wydawniczej „ZRYW” w Bydgoszczy, ul. MarsŁ t-ocha 18 — telefon 18-99.- E-4815440


